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OTWARCIE WYSTAWY 


polskiego swiata pracy 


DARÓW 


” 


dla Generalissimusa Józefa Stalina 


WARSZAWA (PAP) — „Niech 
żyje Józef Stalin — Wódz mas pra- 
cujących, obrońca pokoju, przyjaciel 
Polski“ widnieje napis na czerwienią 
udekorowanej ścianie hallu, wiodące- 
go do sal Muzeum Narodowego, w 
których wystawione są dary polskie» 
ga świata pracy dla Wodza postępo- 
wej ludzkości — Józefa Stalina. Od 
szkarłatnego tła odbija się olbrzymie 
popiersie Generalissimusa wykonane 
w marmurze. 

Na uroczyste otwarcie, wystawy 
dnia 13 bm,.przybylisdo Muzeum Na- 
rodowego najwyżsi dostojnicy pań- 
stwa, przedstawiciele władz partii po- 
litycznych, organizacji zawodowy? ch 
i społecznych, organizacji kobiecych 
i młodzieżowych. Obeeni byli rów- 
nież przedstawiciele placówek dypio- 
matycznych krajów demokracji ludo- 
wej. 

Burzą długo niemilknących oklasków 


witają zebrani wchodzącego na salę 


Prezydenta R. P., przewodniczącego 
Komitetu Centralnego PZPR, tow. 
Bolesława Bieruta. W prezydiam zaj- 
mują miejsca obok Prezydenta: am- 
basador Związku Radzieckiego w 
Polsce Wiktor Lebiediew, wicemar- 
szałek Sejmu tow. Roman Zambrow= 
ski, tow. premier Józef Cyrankiewicz, 
wicepremier tow. Hilary Minc, pod- 
sekretarz stanu w Prezydium Rady 
Ministrów tow. Jakub Berman, Mini- 
ster Obrony Narodowej i Marszałek 
Polski Konstanty Rokossowski, Mar- 


więc tych, którzy gotowi są, pod prze- 
wodem Związku Radzieckiego, pod 


przewodem Stalina bronić wolności 


przeciwko wszelkim próbom  narzu- 
cania Europie kolonialnego, amery- 
kańskiego panowania, 


| wszystkich 


jest przywódcą  spólnoty 
tych, którzy kochają 
przyszłość, a więc tych, którzy go- 
towi są nie szczędzić sił, energii, aby 
iść drogą budownictwa i zbudowania 
socjalizmu. 


Stalin 


10 posiedzenie Sejmu Ustawodawczego 


WARSZAWA (PAP) — Marszałek Sejmu Ustawodawczego R, P. 
wydał w dniu 13 grudnia br. zarządzenie treści następującej: 
Posiedzenie Sejmu Ustawodawczego R. P. odbędzie się w dniu 20 


grudnia 1949 r. o godz. 10. 
4 w-z 


Marszałka Sejmu Ustawodawezego 
(—) W. Barcikowski - 


wicemarszałek Sejmu Ustawodawczego 


Porządek dzienny 70 posiedzenia 
Sejmu Ustawodawczego R.P. w dniu 
20 grudnią 1949 r. o godz. 10 prze- 
widuje: 

Pierwsze czytanie; rządowego pro- 
jektu ustawy o etatach państwowyca 
w szkołach wyższych niepaństwo- 
wych; ustawy o poborze rekruta; u- 
stawy o Państw. Radzie Telekomuni 
Kkacyjnej; ustawy o prenumeracie i 
kolportażu czasopism i wydawnictw; 
ustawy o wydawaniu dziennika pocz- 
ty i telekomunikacji; ustawy o prze- 
kazaniu ministrowi zdrowia zakresu 
działania ministra pracy i opieki spo- 
łecznej w przedmiocie opieki społecz 
nei nad dziećmi do lat trzech oraz 
nad kobietami ciężarnymi i karmią- 
cymi; ustawy o zmianie dekretu z dn. 
25 czerwca 1946 r. o organizacji i za- 
kresie działania morskiego i porto- 


wych urzędów zdrowia; ustawy 0 or- 
ganizacji spraw kultury fizycznej 
i sportu oraz pierwsze czytanie po- 
selskiego projektu ustawy o funduszu 


'szałek Michał żymierski, prezes Tow. 
Przyjaźni Polsko- Radzieckiej tow. 
Henryk Świątkowski oraz min. Wol- 
ski. 

Zagajając uroczystość, wicepremier 
Hilary Mine mówi o potężnej fali en- 
tuzjazmu, najserdeczniejszych uczuń 
wdzięczności i miłości, jaką wywołał 
Jubilensz Józefa Stalina wśród milio- 
nów Polaków. 

„W tej PZN fali, która prze- 
biega nasz kraj — mówi wicepremier 
— zaznacza się wyraźnie jedna wy* 


Z ostatniej chwili 


zakładowym, zamieszczonego we wnio 
sku posłąg Al Zawadzkiego i towa- 
rzyszy i szereg. sprawozdań komisji 
sejmowych. 


Za parę dni posiąg ciągniony przez 
polską lokomotywę — dar Polski dła 
Stalina — zawiezie te podarki, któ- 
re są wyrazem głębokich uczuć, a za- 
razem głębokiego rozumu polityczne- 
go i głębokiego instynktu klasowego, 


który ożywia masy pracujące Polski. 
Temu pociągowi i tej lokomotywie 
będzie towarzyszyć z głębi serca pły- 
nący okrzyk całego naszego narodu: 
„Wódz międzynarodowego obozu po- 
koju, postępu i socjalizmu — Wiełki 
Stalin, niech żyje!“ 


Końcowe słowa przemówienia pod 
chwyłtują wszyscy zebrani, manife- 
stując swoje uczucia dla wodza mag 
pracujących Świata, 


Uroczystego aktu otwarcia wysta- 
wy dokonał Prezydent Rzeczypospo!!- 
tej, Bolesław Bierut. 


Dar wiókniarzy łódzkich 
| dla Generalissimisa Stalina 


Wspaniały dywan, wyprodukowany w Tomaszowskiej Fabryce Dywa- 
nów — dar urodzinowy włókniarzy łódzkich dla Towarzysza Stalina. 


Atak Mocha na szkoły po 


skie 


Policja francuska aresztuje i wysiedla inspektorów i nauczycieli polskich we Francji 


Oświadczenie rzecznika polskiego MSZ 


WARSZAWA (PAP). W dniu 13 
grudnia 1949 r. na konferencji praso 
wej w Ministerstwie Spraw Zagra- 
ntecznych rzecznik MSZ min. pełn. 
W. Grosz oświadczył, co następuje: 

Po calkowitym fiasku nieudolnej 
inscenizacji rzekomej afery szpiegow 
skiej obywateli polskich we Francji, 
władze francuskie przeszły do ata- 


Prokurator żąda kary śmierci 


dla Kostowa i czterech głównych oskarżonych 


mowna forma. Są to podarunki dla 
Towarzysza Stalina. Wykonywali je 
zespołowo i indywidualnie ludzie pra 
cy w kopalniach, fabrykach, hutach, 
majątkach rolnych, robotnicy i chło 
pi, dorośli i dzieci. W podarunkach 
tych wyraża się nie tylko ogrom pra- 


W zakończeniu swego przemówienia prokurator 


zażądał kary 


śmierci dla oskarżonego Trajczo Kostowa i czterech głównych o- 
skarżonych — dla reszty — wysokich kar więzienia. 


Czechosłowacka młodzież 


cy ale również wielki kunszt i wielka 
precyzja. Wyrażają one nie tylko 
zdrowy instynkt klasowy, ale i wiel 
ką myśl polityczną. W podarunkach 
tych przede wszystkim wyraża się 
z głębi serca płynące serdeczne uczu- 
cie narodu polskiego dla Józefa 


Stalina. 

70 rocznica urcdzin Józefa Stalina 
wywołała manifóstacje uczuć przy 
jaźni i miłości wielomiłionowych mas 
ludowych na całym świecie dla ge- 
nialnego ich Wodza Józefa Stalina", 

„Stalin — kontynuuje wicepremier 
== jest przyw ódcą spólnoty tych, do 
których należy przyszłość i którzy 
kochają przyszłość, a więc tych, któ- 
rzy gotowi są pod przewodem Awiate 
ku Radzieckiego i Wielkiego Stalina 
bronić podstawy przyszłości, bronić 


pokoju“. 
Stalin jest przywódcą spólnoty| HAGA (PAP). — Omawiając sytua- 
tych, którzy kochają przyszłość, n | cję gospodarczą Holandii, 


odsysanie radarowe ow wieka baze cz dY zzAAKsARNANiNW 


Minister Wyszyński 
R w drodze do EA 


PARYŻ (PAP) — Na pokładzie | wrotnej do Moskwy z sesji Zgroma- 
transatlantyku „America“ przybył do | dzenia Generalnego ONZ. Z Havru 
Havru radziecki minister spraw za- |minister Wyszyński udał się do Pa- 
granicznych Wyszyński, w drodze po- | ryża. 
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Dziś, dnia 14. XII. 1949 r., o godzinie 18-ej 
odbędzie się w hali „WIMAĄ” przy ul. Armii 
Czerwonej 82 


WIELKI WIEC MŁODZIEŻY 


Na wiec przybędą sztafety Z MP-owskie 
z Łodzi i województwa, zorganizowane w zwią- 
zku z 70-leciem urodzin Towarzysza Stalina. 
Szłałety przybędą z meldunkamii pozdro- 
wieniami dla Towarzysza Stalina. 
. Zarząd Łódzki i Wojewódzki 
Związku Młodzieży Polskiej 


PRAGA (PAP) — Centralny Ko- 
mitet  Czechosłowackiego Związku 
Młodzieży zawiadomił prezydium par 
lamentu jugosłowiańskiego, iż człon- 
kowie ochotniczych brygad młodzie- 
żowych, pracujący w latach 1946 do 
1947 przy odbudowie Jugosławii, 
zwrócili wszystkie odznaczenia nada- 
ne im przez władze jugosłowiańskie. 
Jednocześnie Centralny Komitet Cze- 


479%946472151:**0137 


dziennik. ona stałemu pogorszeniu 


zwraca titowskie odznaczenia 


chosłowackiego Związku Młodzieży 
zwrócił order nadany mu przez pre- 


ku na szkolnictwo polskie we Fran- 
cji, Szkolnictwo to istnieje we Fran 
cji z górą ćwierć wieku i jego funk- 
cjonowanie zapewnione było przez 
obowiązującą polsko = francuską 
konwencję kulturalną, 


Łamiąc brutalnie konwencje pol- 
sko=francńskie *(konsularna z 1925 
r-i kulturalna z 1947 r.) władze: 
francuskie, nie zawiadamiając — 
wbrew przyjętym w całym kultural- 
nym świecie obyczajom — ambasady 
R. P. w Paryżu, aresztowały, a na- 
stępnie wysiedliły jak wiadomo, dwu 
dziestu kilku inspektorów i nauczy 
cieli szkół polskich we Francji, 


Jest to jeszcze jeden niepojęty 
dla nas akt, zmierzający do utrud- 
nienia władzom Polski Ludowej wy- 
kcnywania opieki nad robotniczym i 
chłopskim  wychodźctwem. polskim 
we Francji, pielęgnowania jego pol- 
skości, rozwijania kultury ojczystej 
i podtrzymywania więzi z krajem, 
Jak wiadomo powszechnie, Rząd 
Polski Ludowej włożył specjalnie 
wiele trudu w rozbudowanie syste- 
mu „spolecznej opieki i oświaty pol- 
skiej we Francji. 
| Toteż Rząd Polski nie mógł pozo- 


zydium parlamentu jugosłowiańskie- | stać obojętny wobec tak oburzają- 


go. 

Motywujac decyzję swoją i swych 
członków Centralny Komitet Czecno- 
słówackiego Związku Młodzieży 
stwierdza, iż obecny rząd jugosłowiań 
ski zdradził obóz demokracji i socja- 
lizmu i przeszedł otwarcie do obozu 
imperializmu amerykańskiego. 


Plan Marshalla zrujnował 
gospodarkę Holandii 


„De Waarheid' stwierdza, że ulega 
od chwili 
przystąpienia Holandii do planu Mar- 
shalla, Po przeprowadzonej na roz- 
kaz Waszyngtonu dewałuacji, sytua- 
cja materialna ludności pracującej 
znacznie się « pogorszyła wskutek 
wzrostu cen, _ 

Pogłębiający się kryzys w rolnic- 
twie zmusza chłopów do masowej 
emigracji da Australii lub Kanady. 
Agencja AMP donosi, że w pierw- 
szych miesiącach roku 1950 ma wy- 


-chłopów holenderskich. 
OOGODODODODODOODOOODODOOOCOOJOOGODODOCAO0OCOCO 


jechać do Kanady przeszło 10 A 


Katastrofy lotnicze 


WASZYNGTON (PAP) — Do rze- 
ki Potomac runał samolot typu Da- 
kota. W katastrofie zginęli pilot i za- 
stępca pilota oraz jedna pasażerka. 
Pozostałych 19 osób uratowano, ale 
niektóre z nich zostały ciężko ranne, 


* + * 


LONDYN (PAP) — Z Karachi do- 
noszą, że w drodze z Lahore do Ka- 
rachi uległ katastrofie samolot typu 
Dakota, należący do pakistańskich 
linii lotniczych, W katastrofie zginę 
ło przypuszczalnie 25 osób. Wśród o- | 


, pl fiar było 2 senerałów armi «akistańe | 


ETIN EE tskiej, z 


Dymisja rządu 

australijskiego 
' LONDYN (PAP) — Z Canberry 
donosi agencja Reutera, że Ben Chit- 
ley, dotychczasowy premier labourzy- 
stowski, podał się do dymisji wraz ze 
swym rządem. Dymisja ta pozostaje 
w zwiazku z porażką labourzystów 
australijskich podczas ostatnich wy- 
borów. 


jechania z Polski w dowolnym kie 
runku i w dowolny sposób. 


Muszę podkreślić, że to nie mój 
rząd wymierzył tę obelgę francu- 
skim naukowcom, którzy pracowali 


cego gwałtu w stosunku do najele- 
mentarniejszych praw Polaków we 
Francji. 


Niesłychane postępowanie władz 


francuskich ponownie zmusiło: Rząd 
Polski do poczynienia kro oków, któ- 
re nie biegną po linii jego zwycza- 
jów, ani życzeń. W dniu dzisiejszym 


Ministerstwo Spraw Zagranicznych 


zażąlłało od ambasady francuskiej 
w Warszawie, aby 11 wykładowców 
Instytutu Francuskiego w Polsce o- 
puściło granice naszego kraju w cią 
gu 48 godzin, 


Nawet stosując tę ROA 
nie skromną retorsję, Polski 
nie-zniżył się jednak do pokora 
skich metod w stosunku do przed- 


w Połsce na podstawie francusko = 
polskiej konwencji kulturalnej, znie 
ważonej i zdeptanej przez francuską 
połicję, 


Myśmy zawsze mieli 1 nadal mamy 
głęboki szacunek dla ai hai | kul 
tury i nauki, Myśmy zawsze mieli i 
nadal mamy głęboką przyjaźń dla 
postępowych i rewolucyjnych twór- 
czych sił narodu francuskiego. Tego 
szątunku i tej przyjaźni nie osłabią 
żadne wybryki władz francuskich, 


Wiemy’ dobrze, że urzędnicy p. 


sławicieli kultury francuskiej. Wy- „ach : , 
siedtenj Francuzi otrzymali co naj- MORA Mię s UEAN S A 

mniej 48 godzin na załatwienie | tury Descartes‘a, Balzaca, Pa- 
spraw osobistych oraz możność wy= steur'a. 


Wspólny dla wszystkich pism codziennych 


dodatek ilustrowany-poświęcony życiu i walce 


Generalissimusa Józefa Stalina 


Związek Zawodowy Dziennikarzy RP i Polski Związek Wydaw= 
niectw Prasowych, jednomyślną uchwałą zarządów głównych obu 
organizacji, postanowiły dla uczczenia wielkiego jubilcuszu wydać 
łączny dla wszystkich pism codziennych, specjalny , 


dodatek ilustrowany 


poświęcony życiu i działalności Józefa Stalina. 
Dodatek załączony będzie do numerów „otw i które 


ukażą się 21 grudnia br, 
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Listy roboćmic fódzisich 


do Towarzysza STALINA 


Z okazji rocznicy ukończenia przez Was, 
Wielki Wodzu, 70 lat życia — ja, przodow- 

P. Z. P. Jed.-Gal. 
odznaczona Brzo- 
wym Kreyżem Zasługi za dobrą pracę, przy- 
rzekam stać wytrwale na powierzonym mi 
aby przyczynić się cho- 
ciażby w najmniejszej cząstce do osiągnięć 
wszystkich miłujących pokój narodów na po- 
lu urzeczywistnienia Waszych genialnych pla- 


nica pracy z łódzkich 
Nr 1, Helena Witczak, 


posterunku pracy, 


nów budowy socjalizmu. 


Wloch Solna 


Wobec ebliżującej się uroczystości obcho- 
du 10 rocznicy Waszych urodzin, Zwycięski 
Wodeu i Przewódniku 
łego świata — ja, pracownica P, Z. P, Jed.- 
Gal. Nr 1 w Łodzi, Janina Stasiak, przodow= 
nica: pracy. zawodowej i społecznej — odena- 
czona Brązowym Krzyżem. Zasługi, ośmielam 
się przesłać Wam, 
nie, że w dalszym ciągu stać będę wytrwale 
na powierzonym mi odcinku pracy. 

Chcę przyczynić się swą pracą chociażby 
w drobnej mierze do osiągnięcia: celu, 


mas pracujących cu- 


Towarzyszy,  zoboówiaza- 


wy- 


tkmiętego przez Ciebie, Wielki Wodzu, który 


prowadzisz 


wszystkie 
trwałego pokoju i dobrobytu. 


Ułażiakawa Jaring 


marody świata da 


a mi "z 


Str. Ż 


JÓZEF STALIN — PRZYJACIE 


Historyczny dokument Rewolucji 
Październikowej — Deklaracja Praw 
Narodów Rosji, wydana 3 listopada 
1917 roku, nosi podpia Włodzimierza 
Lenina i Józefa Stalina, Deklaracje 
głosi: 

Równość i suwerenność narodów 
wchodzących w skład Rosji. 

Prawo narodów Rosji do swobodus- 
go samookreślenin aż do oderwania 
się i utworzenia niepodległego pań- 


stwa. 


Kilka miesięcy przedtem, w dniu 
14 marca 1917 r., Piotrogrodzka Ra- 
da Delegatów Robotniczych i żołnier- 
skich na wniosek bolszewików uchwa- 
Jita jednomyślnie Orędzie do Naro- 
du Polskiego. W Orędziu czytamy: 

„Carat, który w ciągu półtora wie- 
ku dławił zarówno naród polski jak 
I rosyjski, został obalony wspólnymi 
siłami proletariatu i wojska. 

Zawiadamiająć naród polski o tóm 
zwycięstwie wolności nad wszechro- 
syjskim źżandarmem,  Piotrogrodzka 
Rada Delegatów Robotniczych i Żoł- 
nierskich oświadcza, że demokracja 
w Rosji stoi na stanowisku uznania 
samookreślenia narodów i oznajmia, 
że Polska ma prawo do całkowi- 
tej niepodległości pod względem pań- 
stwowo-międzynarodowym. 

Przesyłamy Narodowi Polskiemu 
swe bratnie .pozdrówienia i życzymy 
Mu powodzenia w oczekującej go wał- 
ce o wprowadzenie w Niepodległej 
Polsce demokratycznego, republikań- 
skiego ustroju, 

Uchwała Piotrogrodzkiej Rady De- 


'Jegatów Robotniczych i Żołnierskich, 


upracowana przez Lenina i Stalina 
Deklaracja Praw Narodów Rosji i wy- 
dany za czusów, gdy Towarzysz 
Stalin był Komisarzem Ludowym do 
Spraw Narodowościowych, dekret Ra- 
dy Komisarzy Ludowych, anulujący 
wszystkie układy i akty zawarte przez 
rząd carski z Prusami i Austrią, do- 
tyczące rozbiorów Polski — określały 
wyraźnie kierunek polityki młodego 
państwa radzieckiego wobec Polski, 
Rewolucja Październikowa zerwała 
bezpowrotnie z carską polityką eks- 
pansji i ucisku, przyniosła Polsce wol 
ność i niezależność oraz ofiarowała 
nam serdeczną i braterską współ- 
pracę. > 

Imperialistyczna burżuazja polska, 
która przy, pomocy przywódtów PPS 
dorwała się do władzy w Półace, od- 
powiedziała na wiełkoduszne ‘akty 
rżądu radzieckiego, zabezpieczające 
najistotniejsze interesy naszego na- 
rodu, wojną i wyprawą, b PO, org 
zagarnięciem ziem Zachodniej Ukrai- 
ny i Zachodniej Białorusi. Burżuazja 
polska wbrew najistotniejszym inte- 
resom naszego narodu wykopała prze- 
paść między państwem polskim a 
Związkiem Radzieckim i wszystkie 
swe wysiłki skierowała na przygoato= 
wanie nowej wojny ze Związkiem Ra- 


Na marginesie 


Wzory nie do 
naśladowania 


Amerykańska agencja praso- 
wa „Associated Presa“ donosi 
z Birmingham (stan Alabamie — 
USA), że konduktor tramwajów 
miejskich wystrzałem 2 rewol- 
weru ranił poważnie trzech Mu- 
rzymów Williamsa, Crosby 
i Harlingtona — za to, że chcieli 
ońi zająć miejsca w przedziale 
przeznaczonym „dla białych", 
Bestialski konduktor nie został 
aresztowany ponieważ — według 
wyjaśnień policji obsługa 
tramwajów w Birmingham ma 
prawo nosić broń i używać jej 
„W obronie własnej”. 

Jak wiadomo, fakty podobne 
przytoczonemu nie są bynaj- 
mniej wyjątkiem w codziennej 
kronice życia amerykańskiego. 
Krwawe samosądy nad ludnością 
murzyńską naleźg do stałej prak 
tyki rasistów USA, którzy ko- 
rzystają z każdej sposobności, 
by zaznaczyć swą rzekomą „wyż 
szość”* nad czarńymi współoby- 
watelami i pochwalić się beze 
karnością ze strony władz i urzę 
dów w sprawach o gwałty i mur- 
derstwa, na Murzynach dokony- 
wane. 

Któż wobec tego może powie- 
dzieć, że w Stanach Zjednoczo- 
nych nie ma praworządności 
i równouprawnienia obywatel- 
skiego?.. Któż może zaprzeczyć, 
że USA są opoką i wzorem. „de- 
mokracji zachodniej” ?.. Czytaj- 
cie prasę amerykańską — na- 
wet tę burżuazyjną, wielkokapi- 
talistyczną, A umocnicie się w 
mniemaniu, że praworządność, 
swobody obywatelskie, prawo 
człowieka, demokracja itp. — to 
niemal monopol amerykański, 

Nie zazdrościmy jednak Ame- 
rykanom tego monopolu —i, dü- 
„prawdy, nie kiwniemy nawet 
palcem, by cośkolwiek z tych 
„demokratycznych* wspaniałości 
uszczknąć. „The american way 
of life“ —— „amerykańska dvoga 
życia — wcale a wcale nam nie 
odpowiada. Wolimy własną 
prostszą, pewniejszą i uczćiwsżą 
—i jej się trzymać będziemy, 

3 B. D. 


poznan 


dzieckim, Burżuazja polska, która ko- 
lejno ofiarowała swe usługi imperia- 
lizmówi francuskiemu i angielskiemu, 
nie zawahała się w końcu przed za- 
warciem zdradzieckiego sojuszu anty- 
radzieckiego ze śmiertelnym wrogiem 
narodu polskiego — imperializmem 
niemieckim. j | 
Związek Radziecki i jego wielki 
wódz, Józef Stalin, nigdy jednak nie 
utożsamiali narodu polskiego z anty- 
narodową kliką burżuazyjng, która 
rządziła w naszym kraju do wrześ- 
nia 1939 r. Kierowany przez Józefa 
Stalina, Związek Radziecki — nie ba- 
cząc na haniebne czyny kliki rządzą- 
cej w Polsce — nie przestawał pro- 
ponówać naszemu krajowi pomocy i 
współpracy w dziele uchronienia na- 
szego narodu przed niebezpieczeń- 
stwem wojny. Rząd radziecki kiero- 
wany przez towarzysza Stalina czy- 
nit wszystko, aby skłonić Polskę do 
przystąpienia do systemu bezpieczeń- 
stwa zbiorowego, który mógłby ura- 
tować nasz kraj przed straszliwym 
łosem wojny, klęski i okupacji. Jesz- 
cze latem 1989 r, rząd radziecki ofin- 
rował Polsce pomoc wojskową i współ 
pracę przeciwko hitleryzmowi. Na 
próżno. Wszystko na próżno! Szla- 
chetne, nacechowane prawdziwą przy- 
janig dla naszego narodu i wynika- 
jące z prawdziwie i głęboko interna- 
cjonalistycznych zasad polityki ra- 
dzieckiej, propozycje rządu ZSRR by- 
ły systematycznie i uporczywie od- 
rzucane przez zdradziecką klikę rzą- 
dzącą w Polsce, obcą naszemu naro- 


dowi i przekładającą egoistyczne in- 


teresy swojej klasy ponad interesy 
naroda. 

Stalinowskie propozycje pomocy dla 
Polski i współpracy z Polską, będące 
prostym i bezpośrednim zastosowa- 


* 
ukrywane przed opinią publiczną nā- 
szego kraju, która widziała w Zwigz- 
ku Radzieckim jedyną siłę, zdolną do 
obronienia nns przed faszyzmem i za- 
gładą. Ale nigdy burżuazji polssiej 
nie udało się ukryć przed narodem 
prawdy o przyjaznej dla nas polityce 
rządu radzieckiego i towarzysza 
Stalina. Ofiarnie nieśli tę prawdę w 
pasy ludowe komuniści polscy. 

I kiedy burza dziejowa zmiotła z 
oblicza ziemi polskiej  zdradzieckie 
rządy burżuazji, masy ludowe podję- 
ły walkę o wolność i o budowę nowej 
Polski w najserdeczniejsżym brater- 
stwie z ludami ZSRR, kierowanyni 
przez towarzysza Stalina, 

Wierny zasadom swej polityki, sfor 
mułowanym jeszcze w latach 1917— 
1918, Związek Radziecki i osobiście 
towarzysz Stalin udzielili nam w tym 
dziele wszechstronnej pomocy. 

Dnia 4 maja 1943 roku Józef Stalin 
udzielił odpowiedzi na.2 pytania, po» 
stawione mu przez korespondenta ame 
rykańskiego „New York Times* i an- 
gielskiego „Times* w sprawie sto- 
sunków polsko-radzieckich. 

Pytanie: — „Czy Rząd ZSRR ży- 
czy sobie silnej i niepodległej Polski 
po klęsce hitlerowskich Niemiec?“ 

Odpowiedź: — „Bezwyarunkowo ży- 
owy sobie”, 

Pytanie: — „Na jakich, z Pańskie- 
go punktu widzenia, podstawach pó- 


winny się opierać stosunki między 
Polską i ZSRR po wojnie?*. 
Odpowiedź: — „Na podstawie 


trwałych, życzliwych stosunków są- 
siedzkich i wzajemnego szacunku lub 
— jeżeli tego będzie sobie życzył na- 
ród polski — na podstawie sojuszu o 
jwzajemnej pomocy przeciwko Niem- 


|eom, jako głównemu wrogowi Związ- 


|ku Radzieckiego i Polski”. > 


niem w praktyce wzniosłych zasad,| W kika tygodni później, dnia 17 
proklamowanych przez.  Rewolucję (czerwca 19438 r, towarzysz Stalin 
Październikową, były skrupulatnie "oświadczył członkom Prezydium ZPP: 
er 000244040000991006 >+0049 


Młodzieżowe sztafety gwiaździste 
. dla uczczenia urodzin Towarzysza Stalina 


— gotowe 


WARSZAWA (PAP) — W całym 


kraju trwają intensywne przygotowa- ; 


nia do gwiaździstej sztafety, którą 
organizuje Związek Młodzieży Pol- 
skiej w oparciu o Polską Zjednoczo- 
ta Partię Robotniczą dla uczczenia 
70 rocznicy urodzin Generalissimusa 
Stalina: © sr w»: 

% wszystkich krańców woj. poznań- 
skiego sztafety rowerowe, motocyk|o= 
we względnie sanioehodowć' poniosą 
pozdrowienia ; meldunki ol społe- 
czeństwa 1 młodzieży, Na zebraniu 
Zarz. Woj. ZMP wytyczono plan 8 


przebiegać sztafety, Wyrouszą one w 
dniu 14 bm. i wtym samym duiu 
przybędą do Poznania. Dnia 15 bin. 
sztafeta samochodowa wyruszy do 
Warszawy, by w Stolicy złożyć mel 
dunki i pozdrowienia od społeczeń- 
stwa i młodzieży wielkopolskiej. 

W powiecie tarnowskim woj, krn- 
kowskiego zorganizowano w dniach 
od 8 do 12 bm. około 100 masówek we 
wsiach, gromadach, zakładach pracy 
i szkołach, w których wzięło udział 
ponad 10 tys. osób, mełdując a 400 
podjętych zobowiązaniach. 


Komunistyczna 
Partia Norwegii 


wzywa naród 
do walki o pokój 

OSLO (PAP) — Dzjennik „Frike- 
ten“ ogłosił odezwę Norweskiej Par- 
tii Komunistycznej, wzywającą narad 
do walki o pokój, przeciwko polityce 
zbrojeń narzuconej Norwegii przez 
imperialistów amerykańskich. 
Odezwa stwierdza, że imperializm 
amerykański zmusza Norwegię do 
olbrzymich zbrojeń, których koszt 
spada na barki klasy pracującej, Na 
rozkaz Waszyngtonu, Norwegia ma 
wydawać rocznie równowartość 10 
milionów robotniko-dniówek na zbro« 
jenia. 
Odezwa wzywa wszystkich ludzi 
pracy oraz wszystkie demokratyczne 
organizacje Norwegii do zjednocze- 
nia się dla walki przeciwko militavy- 
zacji kraju i wyścigowi zbrojeń, 0- 
dezwa domaga się także zerwania 2 
agresywnym paktem atlantyckim. 


Kongres obrońców pokoju 


w Holandii 


HAGA (PAP) — W Amsterdamie 
zakończyły się obrady holenderskiego 
Kongresu Zwolenników Pokoju. 

W pracach kongresu brali udział, 
oprócz delegatów holenderskich, rów- 
nież przedstawiciele Francji, Belgii 
4 Czechosłowacji. Z okazji kongresu 
odbyły się w Hadze, Roterdamie, Am 
sterdamie, FHiaarlenie i innych więk 
szych miastach manifestacje młodzie- 
ży pod hasłem wzmożonej walki prze- 
ciwko podźegaczom wojennym i na 
znak protestu przeciwko imperiali- 
stycznej wojnie w Indonezji, 


do startu 


W skład sztafety, która przyniesie 
w dniu 14 bm. do Krakowa meldunki, 
| wchodzą: przodownik pracy z Pań- 
jistwowej, Fabryki Zakładów Azoto- 

wych w Mościcach, ob. Tatczyn, 
j aktywistka kół wiejskich ob. Koniecz- 
na, aktywista Steciuk oraz przodow- 
nik zsbrygad” „SP; Koptiew. i 
Dnia 14 bm. — w dńiu przybycia 
| sztafet z całego woj. pomorskićgo od- 
libeda się w Bydgoszczy wielkie úrò-, 
| czystości, Miasto w tym radosnym 
kietami Świetlaymi, bengalskimi p- 
|gniami oraz pochodniami. Na rogate 
j kach miasta Bydgoszczy  powitają 
; przybywające sztafety delegacje” wto- 
dzieży z fabryk i zakładów pracy. 
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„Możecie być pewni, że Związek 
Radziecki uczyni wszystko, co jest w 
jego mocy, aby przyśpieszyć klęskę 
naszego wspólnego wroga — hitlerow 
akich Niemiec, umocnić przyjaźń pol- 
sko-radziecką i wszelkimi środkami 
przyczynić się do odbudowania silnej, 
niepodległej Polski". 

I gdy Armia Radziecka doszła do 
granicy polskiej, gdy ścigając cofa- 
jące się armie Hitiera przeszła Bug, 
na pierwszym skrawku ziemi polskiej 
powstał Polski Komitet Wyzwolenia 
Narodowego, któremu władze radziec= 
kie natychmiast przekazały admini- 
strację polskich terytoriów. r. 

Dnia 21 kwietnia 1945 roku został 
zawarty układ o przyjaźni, pomocy 
wzajemnej i współpracy powojennej 
między Związkiem Socjalistycznych 
Republik Radzieckich i Rzeczpospoli- 
tą Polską. Tón układ, który zapowia- 
dał towarzysz Stalin jeszcze w 1943 
roku, układ, który jest podstawą bra» 
terskiej, serdecznej współpracy, któ- 
ry otworzył nowy okres w dziejach 
Polski, Układ ten został zawarty: 


aby „utrwalić zasadniczy prze- 
łom w dziejach stosunków radziec- 
ko-polskich na rzecz przyjaznej, 
sojuszniczej współpracy, jaka u- 


staliła się między ZSRR i Polską | 


w toku wspólnej walki z imperia- 
lizmem niemieckim; 

w przeświadczeniu, že dalsze 
umocnienie dobrych stosunków sq- 
siedzkich i przyjaźni między 
Związkiem Sorjalistyczhych Repu- 
blik Radzieckich i graniczącą z 
nim Polską odpowiada Żywotaym 
interesom narodu polskiego i ra- 
dzieckiego; 

w przekonaniu, że zachowanie 
przyjaźni i ścisłej współpracy mię 
dzy narodem radzieckim i polskim 
kździe służyło sprawie pomyślne: 
go rozwoju gospodarczego obu kra 
jów zarówno w czasie wojny, jak 
i po wojnie; 

dążąc ze wszech miar do papar- 
cia sprawy pokoju i bezpieczeń- 
stwa narodów po wojnie”. 


Przy podpisaniu tego historycznego 
dokumentu towarzysz Stalin wygłosił 
przemówienie, w którym stwierdził 
m. in.: 

„Znaczenie niniejszego układu 
polega na tym, że likwiduje on 
starą, zgubną politykę gry między 
Niemcami, a Związkiem Radziec- 
kim i zastępnje ję polityką soju» 
szu i przyjaźńi między, Polską a 
jej wschodnim sąsiadem..." 

* „Nie tedy dziwnego, że narody 

naszych kenir Z niecierpliwością 

S 


*aczekują podpisania tego układu. 


Czują, że układ ten stanowi rękoj- | 


mię niepodległości nowej, demo- 
kratycznej Polski, rękojmię jej po- 
tęgi i rozkwitu”. 

Przemówienie swe zakończył 
towarzysz Stalin okrzykiera: 

„Niech żyje wolna, demokrutycz 
na Polska! 

Niech żyje jej wschodni sąsiad, 
nasz Związek Radziecki! 


Niech żyj. sojusz i przyjażń 
między naszymi krajami!“ 

W dniach uroczystości 70 rocznicy 
urodzin towarzysza Stalina, wielkie- 
go przyjaciela Polski, której granice 
wytyczył na Odrze, Nysie i Bałtyku, 
ze wszystkich miast i wsi polskich 

{rozlega się okrzyk: 

„Niech żyje potężny, niezwyciężo- 
ny Związek Radziecki! 

„Niech żyje Wódz obozu pokoju, 
demokracji i socjalizmu, wielki przy- 
jaciel Polski = towarzysz Stalin!" 

3 * 
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W dniu 7 kwietnia 1948 r., podczas 
obiadu, wydanego na cześć fińskiej 
delezacji rządowej, towarzysz Stalin 
powiedział: 
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ce o jej losie. Bez tego nie można mówić 
o aktywności naszej klasy. 

Niektórzy towarzysze uważają, że wew- 
nętrzno-partyjna demokracja oznacza swobo- 


pojmujemy wewnętrzno-partyjną demokrację! 
Czymże jest ona? Wewnętrzno-partyjna 
„demokracja. jest rozwinięciem „aktywności. 
„partyjnych mas i wzmocnieniem, jedności 
partii, wzmocnieniem świadomej, proletaria- 
ckiej dyscypliny partyjnej, | 
(Stalin: „„Dzieła”, tom VIII, str. 1445, z odczyta 
w leningradzkiej organizacji 13 kwietnia 1926 rok) 
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POLSKI 


„Wielu nie wierzy, że stosunki mię- 
dzy wielkimi i małymi narodami mo- 
ga być oparte ma zasadach równo- 
uprawnienia. My, ludzie radziecey, 
mważnmy jednak, że stosunki te mogą 
i powinny się tak kształtować, Ludzie 
radzieccy uważają, że każdy naród — 
obojętre czy wielki, czy mały — ma 
swoje jakościowe cechy swoiste, swo- 
ja specyfikę, która należy tylko do 
niego i której nie mają inne narody. 
Te cechy swoiste są wkładem, które 
wnosi każdy naród do ogólnej skatb- 
nicy kultury światowej, uzupełnia ją 
i wzbogaca, W tym sensie wszystkie 
narody — male i wielkie — znajdują 
się w jednakowej sytuacji i każdy 
naród znaczy tyle, co inny naród”, 
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Tak uczy Stalin: 
0 wewnętrzno-partyjnej 
demokracji 

! Mówiłem o rozbudzeniu aktywności klasy 
robotniczej, o tym, że należy zachęcić milio- 
nowe masy robotnicze do budowania naszego 
gospodarstwa, do budowania naszego 
przemysłu. Lecz rozbudzenie aktywności 
: klasy robotniczej jest dziełem wielkim i po- 
ważnym. Aby go dokonać należy przede 
wszystkim zaktywiz 
Koniecznym jest,-by sama partia twardo 
i zdecydowanie szła drogą wewnętrzno-par- 
tyjnej demokracji, aby nasze organizacje 
wciągały do rozważania zagadnień naszego 
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ować samą partię. 


masy partii stanowią- 


My nie w ten sposób 
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Haniebne próby przekształcenia Bułgarii 


w bazę umperialistycznej agresji spełziy na niczym 


Przemówienie prokuratora Dimczewa na piocesie bandy Trajczo Kostowa w Sofii 


Po zamknięciu przewodu sądowego 
otrzymał głos prokurator naczelny, 
Wilądimir Dimczew, który stwierdził: 

Przewód sądowy w sprawie Traj- 
czo Rostowa i jego wspólników wyka- 
zał z całą oczywistością, że mamy do 
eżynienin ze spiskiem, którego celem 
było obolenie, w drodze przemocy, 
prawnie ustanowionego w naszym 
kraju ustroju państwowego, znisz- 
czenie naszej niepodiegłości narodo- 
wej i suwerenności państwowej, 

Mamy do czynienia ze spiskiem, 
którego celem było targnięcie się na 
terytorialną integralność naszej Re- 
publiki — Bulgarii — przez oderwa- 
nie części jej terytorium i przekaza- 
nie jej innemu państwu. Celem tego 
spisku była również fizyczna likwi- 
dacja premiera Bułgarskiej Republi- 
ki Ludowej — wodza i nauczyciela 
naszego narodu — towarzysza Georgi 
Dymitrowa, ` 


Udaremnione plany: 
imperialistów anglosaskich 

Ustalono, iż kierownikami i inspi- 
ratorami spisku byli szpiedzy anglo- 
amerykańscy oraz że spiskowcy liczy- 
li nu interwencję wojskową titowskiej 
Jugosławii. 

Z międzynarodowego punktu widze- 
nia ten spisek stanowi część zbrodni- 
czego planu imperialistów anglo- 
amerykańskich, skierowanego prze- 
ciwko Jetnieniu państw demokracji 
ludowej w Europie  południowo- 
» schodniej. r 

Jako główne narzędzie dla realiza- 
cji tego sprzysiężenia, anglo-amery- 


kańscy  imperialiści wykorzystują 
zirajcę Tito i jero bandę szpiegow- 
ską. 


Ta agresywna polityka anglo-ame- 
rykańskich imperialistów w stosuuka 
do Europy poludniowo-wschodniej za- 
początkowana została już w okresie 
drugiej wojny światowej. Plan Chur 
chilla, aby otworzyć drugi front nie 
na zachodzie, lecz na Bałkanach — 
miał na celu okupację krajów bałkań- 
skich pod pretekstem wypędzenia 
akupantów hitlerowskich. 


Plany ich jednak doznały fiaska 
dzięki wspaniałym zwycięstwom 
bohaterskich wojsk radzieckich, 
które wyzwoliły te kraje spod o- 
kupacji hitlerowskiej i w ten apo- 
sób dały narodom tych krajów 
możliwość utworzenia u _ siebie 
prawdziwie demokratycznego u- 
stroju i wkroczenia na drogę prze- 
budowy socjalistycznej. 


Nowe próby agresji 
na południowo- wschodnią 
Europę 
Z taką sytuacją na Bałkanach I w 
basenie dunajskim, tj. uniezależnie- 
niem się krajów demokracji ludowej, 
jmperialiści nie mogli się w żaden 

sposób pogodzić. 

Nie moga oni spokojnie przyzlą- 
dać się temu, że kraje te dzięki bez- 
interesownej pomocy ZSRR szybko 
kroczą ku socjalizmowi. Imperialiści 
czynią wszystko ca żliwe, aby 
przeszkodzić narodowi bułgarskiemu 
oraz innym narodom krajów demo- 
kracji ludowej w ich pokojowym i po- 
mysinym rozwoju ra drodze demo- 
kracji i socjalizmu, 

Tu właśnie jest źródło dywersyj: 
nej i spiskowej polityki anglo-ame- 
rykańskich imperialistów w stosunku 
do Katgarii i innych krajów demokra- 
cji ludowej. Rozpoczyna się polityka 
tzw. „krytej agresji" oraz „agresji 
wewnętrznej”. 

Dla tej swojej „agresji wewnętrz- 


nej“ usiłowali szpiedzy anglo-amery- 


kaństy zwerbować rozmaite elementy 
ze środowiska działających wewnątrz 
tych krajów ugrupowań faszystów 
skich i reakcyjnych — wrogów ustro- 
ju ludowo - demokratycznego. Po- 
wszechnie zsane są zbrodnicze usiło- 
wania spiskowców zmierza ące do do- 
konania ohydnych przewrotów, w ce- 
la restauracji starych reżimów reak- 
cyjnych, monarcho-faszystowskich — 
w krajach demokracji ludowej. 
Dysponujemy wielką ilością fak» 
tów, wymownie świadczących o tym, 
że liczne nici spiskowej i antypań: 
stwowej działalności w krajach de- 


mokracji ludowej prowadzą wprost 
do przedstawicielstw  dyplomatycz- 
nych: USA, Anglii i Jugosławii w 
tych krajach, W toku niniejszego 
|pvocesu przytoczone również niemało 
podobnych faktów. W związku z tym 
należy podkreślić, że stan liczebny 
personelu poselstwa amerykańskiego 
i angielskiego w Bułgarii również o- 
becnie jest nader wielki i bynajmniej 
nie odpowiada nieznacznemu zasięg 


wi pracy urzędowej, którą prowadzą 


w naszym kraju te poselstwa, 

Gdy usiłowania wywiadu amery- 
kańskiego oraz angielskiego, zmie- 
rzające do zorganizowania i poszczn+ 
cia sił reakcji i faszyzmu przeciwko 
Ludowej Republice Bułgarii zawiodiy 
z kretesem — wywiady te zaczęly 
pokładać swe nadzieje w grupie spis- 
kowców z Trajczo Kostowem na cze- 
le, która dawno już wykonywała za+ 
dania szpiegowskie. 

Z materiałów procesu niniejszego 
widzimy, że zarówno Kardel i Dżiłas, 
ja! Tito i Rankowicz stale domagali 
się od Trajczo Kostowa, od ośrodka 
kierowniczego grupy spiskowej — 
Szybkich i zdecydowanych działań. 

Ażeby uzmysłowić sobie ż całą jās- 
nością rolę bandy Tito w spisku prze- 
ciwko naszemu krajowi należy 
przede wszystkim wyjaśnić jej sto- 
stinki z angło-amerykańskimi impe- 
rialistami, 


Titowcy wyręczają 
ima cerialistow 
w brodne) robocie 
Robotę wśród titowców — rozpo- 
czął w pierwszym rzędzie wywiad 
spgielski, który miat w tym wzzłę- 
dzie największe doświadczenie. Wkrot 
se pofdsżył za nim i dogonił go “y- 
wiat Stanów Zjedaoszonych, Wywisd 
angiełski słusznie widział w osobie 
Tito zajadłego trockistę, do którego 
wywiad ten miał pelne zaufanie. 
Titowcom połecono prowndzić ro- 
bote dywersyjną równi2ż w jnnych 
krajach demokracji ludowej, dążyć da 


stworzenia w tych krajach swej agen- 


tury, 


| szego 


W tym celu titowey rozwinęli oży= 
wioną działalność w Bułgarii, Zada- 
nie to zostało ściśle określone przez 
szpiegów anglo-amerykańskich. Ti- 
towcy mieli przeniknąć do F<eregów 
Bułgarskiej Partii Komunistycznej. 
Dogodnym w tym względzie sojuszni- 
kiem był dla nich Trajczo Kostow 
i tego wspólnicy. 

Wkrótce po 9 września 1944 roku 
irajczo Kostew spotyka się z pułkow 


nikiem "wywiadu angielskiego Baile- 
yem. 


Już po pierwszym spotkaniu 

Trajczo Kostow bez wahania przyj- 

muje zlecenie wywiadu aagielskisgo: 
Trajczo Kostow i 

m i jego zbrodnie 


. Celem spelnienia powierzonego im 
określonego zadania — Trajczo Ko- 
stow i jego wspólnicy utworzyli nie- 
legalną organizację spiskową. Wszys- 
T oskarżeni. rozpoczynają pracę w 
charakterze agentów Tito, czyli, ine 
nymi slowy, agentów wywiadu an- 
giejskiego i amerykańskiego na szko- 
dę niepodłegłości narodowej naszego 
kraju. Zaczynają oni działać, mając 
na celu oderwanie Bułgarii od ZSRR 
mimo, że wszyscy oni dobrze pojmują 
i doskonale wiedzą, że zwycięstwo na- 
rodu bułgarskiego 9 września 1944 r. 
było możliwe jedynie dzięki decydu- 


ljącej pomocy Armii Radzieckiej, mi- 


mo, że utworzenie i umocnienie na- 
ludowo-demokratycznego pań- 
stwa dokonane zostało dzięki albrzy- 
miej, hojnej i bezinteresownej pomo» 
ży, której ZSRR udzielił nam i udzie- 
la, mima, że poziom ekoromiczay, 
kulturalny i polityczny w naszym kra 
fu podniósł się dzięki więzom współ- 
pracy i przyjażni z ZSRR, mimo, że 
zachowanie niepodległości i suweren- 
sości pańistwawej okazało się możliwa 
i było możliwe jedynie dzięki pomocy, 
udzielanej nam przez Związek Ra- 
dziecki. 
u . 

(Dalszy ciąg przemówienia proku- 
ratora zamieścimy w numerze jutrzej ^ 
szym „Głosu”), > 


———— 


dają dzieje partii leninowskiej i jej 


bywając wówczas 
kaukask 


'kółkami marksistowskimi 
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JÓZEF STALIN. Krótki życiorys. Opracowali: J. Aleksandrow, M. Gałaktionow, W. Krużkow 
_ M. Mitin, W. Moczałow, P. Pospiełow. Przekład z rosyjskiego (według Il wydania 
Instytutu Marksa-Engelsa-Lenina). „Książka i Wiedza”, Warszawa 1949 r. str. 236 


à I 


W momencie, gdy masy robotni= 
cze całego Świata szykują się do 
uroczystego obchodu . T0-lecia uto- 
Gćzin Stalina, na czasie będzie 
wspomnieć odpowiedź towarzysza 
Stalina na życzenie złożone mu z 0- 
kazji SOslecia jego urodzin: x: 
„Wasze pozdrowienia ł powinszo- 
wąpia kładę na konto wielkiej par= 
tli klasy robotniczej, która mnie zio 
dziła i wychówała na swój obraz i 

obieństwo., Możecie nie wat- 

ió towarzysze, że gotów jestem i 
nadal oddać sprawie klasy robotni- 
czej, sprawie rewolucji proletariac- 
kiej i komunizmu światowego 
wszystkie swe siły, wszystkie swe 
zdolności i jeśli trzeba będzie całą 
swą krew kroplę po kropli". 

' Życie å działalność Stalina niero= 
zerwalnie związane Są z historią 
partii, w której pierwszych szere- 
gach walczy od lat 55-ciu, Poprzez 
daty i fakty ż życia Stalina przegla= 


szlak bojowy wiodący ód pierwszych 
strajków robotniczych 1 kółek. Mar- 
ksistówskich poprzez wielki Paź- 
dziernik do zwycięstwa socjalizmu 
i dalej w przyszłość — ku komuni- 
zmowi. 

„Krótki życiorys" Stalina wydany 
przez „Książkę i Wiedzę”, kreślący 
dzieje Wielkiego Rewolucjonisty, to 
jednocześnie zwięzły wykład jego 
idei, które przyświecają dziś całej 
postępowej ludzkości, jego dorobku 
teoretycznego, który składa się na 
światopogląd milionów. a 

„Krótki %yciorys* Stalina obok 
„Krótkiego życiorysu” 1d 
„Krótkiego. Kursu Historii WKP(b)” 
powinien być pierwszym doradcą 
członka Partii, przewodnikiem Każ- 
dego świadomego robotnika w jego 
codziennej pracy i walce. à 

STALIN (Józef Dżugaszwili) — 
syn robotnika fabryki obuwia w 
Tyflisie i matki — córki pańszczyź- 
pianego chłopa, wcześnie przystąpił 
do ruchu socjalistycznego. 

„Do ruchu rewolucyjnego — o- 
twiadczył Stalin w wywiadzie — 

pi ając lat 15, kiedy na 
wiązałem kontakt x nielegalnymi 
r stów rosyjskich prze 

Kraju Za- 


R 20 


- goi iwo aja 
e wpływ y 
pA ma do nielegalnej litera- 
tury marksistowskiej", = 

Piętnastoletni Stalin został rewo- 
fucjonistą. Kierował początkowo 
iw šemi- 
narium. 


Prowadząc w latach 1898 — 1890 


zajęcia w marksistowskich kółkach 
robotniczyć 
joxo pierwszorzędny propazandysta, 


d 


więzi t zesłania mie, zdołały 
oderwać młodego rewolucjonisty od 
ruchu robotniczego. Stalin ucieka Z 
zesłania ze wschodniej Syberii i na 
czele bolszewików zakaukaskich to- 
czy nieubłaganą walkę z mieńszewi- 
kani, nacjonalistami, anarchistami i 
esecrowcami*). Przy pomocy Wwsba- 
niale zakonśpirowanej podziemnej 
drukarni w Tyflisie zorganizował 
Stalin wydawnictwo prasy partyj- 
nej, broszur i odezw, A> e 

W pracach śwych bronił Stalin 1e 
ninowskiegó ujęcia charakteru i roli 
partii. W broszurze „Klasa proleta- 


sE 
e 


' riuszy i partia proletariuszy* (sty- 


czeń 1805 roku) Stalin napiętnował 
stanowisko mieńszewików w. spra- 
wie partii, = ~ = E 

„W tym czasie kiedy samowładz- 
twò stara się zdemoralizować świa- 
domość klasową proletariatu „tra- 
de > unionizmem*, nacjonślizmen, 
kletykalizmem dtp. kiedy z drugiej 
strony liberalna inteligencja upor- 
czywie stara się unicestwić politycz- 
ną samodzielność proletariatu i zdo- 
być mad nim kuratelę — w tym cza- 
sie winniśmy być niezwykle czujni 
3 nie powinniśmy zapominać, że na- 
sza partia jest twierdzą, której wro- 
ta otwierają się jedynie dla wypró- 
bowanych". < ; 

W broszurze „Nieco o rozbieżnoś- 
ciach partyjnych“ Stalin nawiązu= 
jąc do historycznego dzieła Lenina 
„Óo robić?“ uzasadnia rolę į znacze- 
nie partii rewolucyjnej i teorii rewo 
lucyjnej dla klasy robotniczej, 
„Stalin bronił leninowskich zasad 
organizacyjnych także w wałce z na 
cjonalistami. W artykule „Jak so- 
cjaldemokracja rozumie kwestię na- 
rodową?* zwalczał on oportunistycz 
ną zasadę rozgraniczenia proletaria- 
fu według narodowości, tworzenia 
odrębnych, narodowych organizacyj 
partyjnych w ramach jednego pań- 
stwa. í 

„Dla zwycięstwa proletariatu nie- 


*) „Socjaliści = rewolucjoniści* — 
drobnomieszczańska partia, która w 
okresie rewolucji 1905 r, występo= 
wała z demokratycznymi hasłami i 
reprezeńtowała „narodnickie', anty 


- marksiatowskie koła inteligencji 1 


miała oparcie wśród chłopstwa, prze 
ważnie bogatego, 


Lenina i 


 ftycznej demonstracji robotniczej — 


mit skiej, 
tii nasdwie frakcje: 


h Tyflisu, dał się poznać p 
nie stanął po stronie bolszewików. 


„| tariat; 


"T X 
utniejgtnie wiążący teorie 2 prakty- 
ką walki klasowej. 

W r. 1898 Stalin wstąpił do pierw 
szej gruzińskiej organizacji socjal- 
demokratycznej, Zwalczał w jej ło- 
nie oportunizm 1 nacjonalizm przy- 
wódców, propagował zasady inter- 
nacjonalizmu, dążył do umasowie- 


nia organizacji. Głęboka wiedza 


marksistowska, zapał rewolucyjny i 
zdolności organizacyjńe wysunęły 
go na czoło rewolucyjnej mniejszo- 
ści tej organizacji. 

W latach 1898—1900 wzorem leni- 
nówskiego „Związku walki o wy- 
zwolenie klasy robotniczej“, ukształ 
towała się w Tyflisie pod przewód 
nictwem Stalina centralna socjalde- 
mokratyczna grupa kierownicza, 
Pracowała ona nad zespoleńiem 80- 
cjaliżmu naukowego z ruchem robot 
Niczym, nad skupieniem czołowych 
sił klasy robotniczej w ramach po- 


litycznej partii proletariatu, rozwi- 
nęła szeroką agitację w masach ro- 
| botniczych Tyflisu. 


Gdy Lenin w grudniu 1900 roku, 
wydał pierwszy numer „Iskry* — 
ogólnorosyjskiego bojowego pisma 
politycznego, które miało prowadzić 
propagandę i agitację w duchu po- 
glądów rewolucyjnej socjaldemokra 
cji i zespolić rozproszone organiza- 
cje soęjaldemokratyczne w jednoli- 
tą parfię — Stalin stanał całkowi- 
cie na stanowisku „Iskry“, wydał 
„gruzińską gazetę rewolucyjnej s50- 
cjaldemokracji „Brdzoła* („Walka''), 
która propagowała ideę  leninow- 
skiej <„Iskry* wśród robotników 
Kraju Zakaukaskiego. Do szerokich 
mas docierały odezwy wydawane w 
języku rosyjskim, gruzińskim i or- 
miańskim,  * 

Stalin stał się najgorętszym ore- 
downikiem i popularyzatorem leni- 
nowskiej linii politycznej, kierowni- 
kiem  rewolucyjno - marksistow= 
skiej, leninowsko - iskrowskiej or- 
ganizacji Kraju Zakaukaskiego, 

Krótka, ale burzliwa  działalńość 
Stalina w Batumie zimą 1 wiosną. 
1901—1902 roku pokazuje nam go 


niczego, go organizatora i 
odważnego kierownika masowej, po- 


jednaj- pierwszych. w Rosji car= 
"Na drigim Zjeździe Socjalderno+. 
kratycznej (Partii Robotniczej, Rosji 
(SDPRR) w roku 1903 — jak wia- 
domo — nastąpiło rozszczepienie par 
rewolucyjną, 
lenińowską — bolszewików i opor- 
tunistyczną -— mieńszewików. Na 
wieść o tym Stalin, przebywający 
wówczas w więzieniu, zdecydowa” 


4 , 


zbędne jest zjednoczenie wszystkich 
robotników bez różnicy narodowoś- 
Gi" -- pisal Stalin. 

Narastała rewolucja. Raz po tez 
wybuchały w państwie carów po- 
tężńe masowe strajki polityczne. W 
grudniu 1904 roku Stalin przeprowa. 
dził w Baku strajk powszechny rö- 
botników naftowych, który stał się 
sygnałem do słynnych wystąpień 
IE 20% - lutowych w całej Ro- 
s L 


W okresie rewalucji 1905—1906 ro 
ku Stalin broni i rozwija leninow- 
ską ideę hegemonii (kierowniczej ro 
li) proletariatu w rewolucji burżu= 
ażyjno - demokratycznej, wykazuje 
konieczność odcięcia burżuszji od 
mas, zdruzgolania jej wpływów w 
masach robotniczych t chłopśkich. 
Stalin popularyzuje 1 organizuje 
praktyczną realizację leninowskiej 
idei powstania zbrojnego („Powsta- 
nie zbrojne i nasza taktyka”) jako 


środka obalenia samowładztwa i zdo ļ t 


bycia repabliki, ustanowienia rewo= 
lucyjnej dyktatury proletariatu i 
chłopstwa („Tymczasowy Rząd rewo 
lucyjny i socjałdemokracja”). Pod 
kierownictwem Stalina organizacje 
bolszewickie w Kraju Zakaukaskim, 
stały się — jak stwierdził Lenin — 
„najbardziej bojowymi organizacja= 
mi naszej partii", Ń 


W grudniu 1905 roku na bolsze-. 


wicekiej konferencji SDPRR w Tam= 
merforsie po raz pierwszy nastąpi= 
ło osobiste spotkanie się Lenina i 
Stalina. 

W okresie cofania się rewolucji, © 
nową siłą wybuchła walka między 
bolszewikami a  mieńszewikami, 
zasfywizowali się anarchiści, Za po- 
mocą serii artykułów „Anarchizm 
czy socjalizm?" Stalin naświetlił i 
rozwinął szereg problemów teore- 
tycznych w nierozerwalnym związku 
z zadaniem Walki klasowej proleta- 


| uiatu, uzasadnił konieczność rewolu= 


cji socjalistycznej į dyktatury proie 
zmaczenie proletariackiej 
partii nowega typu, podał podstawy 
jej teorii 1 taktyki. 

w. okresie rewolucji 1903—1906 
był Stalin jednym z najaktywniej- 
szych działaczy bolszewickich, kie= 
owai walkami klasy robotniczej na 
terenie Kraju Zakaukaskiego, brał 


- dczynny udział w życiu całej partii 


(był delegatem IV i V zjazdów 
SDPRR), łączył niesłychanie ożywio 
ną działalność praktyczno - organi- 
zatyjńą Z pracą teoretyczną i pro- 


pagandową, pisał i redagował wiele 
wydawnictw partyjnych, w których 
konsekwentnie rozwijał leninowskie 
idee į hasła. 


III 


W okresie odpływu fal rewojucyj 
nej, po krwawym zdławieniu przez 
carat ruchu masowego i rewolucyj- 
nych organizacji klasy robotniczej, 
Stalin prowadził ręka w rękę z Le- 
ninem nuporczywą, nieprzejednaną 
walkę o utrzymanie nielegalnej re- 
wolucyjnej partil robotniczej bez- 
fitośnie gromiąc oportunizm i likwi- 
datorstwo mieńszewików, Którzy co- 
raz bardziej staczali się do roli agen 
tów burżuazji w ruchu robotniczym. 

Były to lata ciężkie į trudne. Na 
Stalina raz po raz spadają ciosy Żan 
darmerii carskiej. Wystarczy powie 
dzieć, że w okresie od 19002 do 1813 r. 
Stalin był siedem razy aresztowany, 
bześć razy był na zesłaniu, pięć razy 
uciekał z ześlania, wracając za każ- 
dym razem do czynnej walki, do pra 
cy partyjnej. 

W walce towarzysz Stalin był wier 
nym współbojownikiem Lenina, 

Na praskiej konferencji SDPRR w 
styczniu 1912 roku mieńszewicy za+ 
stal: usunięci z partii I stworzona 
została samodzielna leninowska par 
tia bolszewików: „nowa, prawdzi- 
wie marksistowska partia, nieprze- 
jednana w-stosunku do oportunistów 
1 rewolucyjna. w stosunku do burżu- 
azji, partia mocno zespolona i zwar 
ta jak monolit, partia socjalnej re- 
wolucji, partia dyktatury proletaria- 
tu“ („Historia WKP(b), Krótki 
Kurs“ str. 158), 


Konferencja wybrała towarzysza 
Stalina śprzebywającego wówczas 
zresztą ha zesłaniu) na członka Ko- 
mitetu Centralnego, na Kierownika 
Krajowego Biura KC, | 


W latach 1912-18 dwukrotnie przy 
jeżdża Stalin do Krakowa, gdzie 
przebywał wówczas Lenin i odbywa 
„ły się narady Komitetu Centralnego 
Partii. W tym okresie przedwojenne 
go wzniesienia ruchu robotniczego 
rozwinął towarzysz Stalin energicz= 
ną działalność rewolucyjną. Pod je- 
go kierownictwem założona została 
masowa bolszewicka gazęta codzien 
na „Prawda“, która według określe 
nia Stalina stała się „ośrodkiem wal 
ki o partyjność, o stworzenie maso- 
wej partij robotniczej”. 


Stalin był autorem słynhego „Na 
kazu robotników petersburskich dla 
posła robotniczego“ — platformy bol 
szewików podczas wyborów do car- 
skiego „parlamentu* -- Dumy Pań- 
stwowej. Nakaz ten wzywał do wal 
ki zarówno przeciwko rządowi car- 
skiemu jak į przeciwko liberalnej 
burżuazji, dążącej do ugody z cara- 
tera. à 

Po wyborach Stalin kierował pra- 
cą deputowanych bolszewików, 


W tym właśnie okresie napisał 
Stalin swą słynną pracę „Marksizm 
a kwestia narodowa“, gdzie rozwi= 
nął i uzasadnił teoretycznie bolsze- 
wicki program w kwestii narodo- 
wej. W lutym 1913 r. władze carskie 
zesłały Stalina do Kraju Turuchań= 
skiego, gdzie przebywał w osadzie 
Kurejka, przy samym kole podbiegu 
nowym. W ciągu Tat 1914, 1915 i 
1916, a więc I wojny imperialistycz- 
nej, Stalin odcięty od całego świata, 
zajął zdecydowanie leninowskie sta 
nowisko w kwestii wojny, pokoju i 
rewolucji 


IV 


Po obaleniu caratu w marcu 1917 


nó-demokratycznej rewolucji Staiin 


jako. popólateego praywódcę tTobota i ze R przybył do Petersburga, 


raz z Mołotowem kierował działal- 


nością Komitetu Centralnego i Ko- 
mitetu Petersburskiego partii, reda- 


gówał „Prawdę“, Nawoływał do 
wzmocńienia Rad Delegatów Robotni- 
czych i Żołnierskich, jako organu re- 


wołucyjnej władzy ludu, - 

Po pówrocie Lenina x emigracji 
i objęciu przezeń steru rewolucji, 
Stalin wraz z Leninem mobilizował 
partię do walki o przejście do dru- 
giego etapu rewolucji, do rewolucji 
socjalistycznej i bronił leninowskie- 
go stanowiska sformułowanego w zna 
nych tezach kwietniowych. Wybrany 
ha członka Biura Politycznego Komi- 


tetu Centralnego Stalin bezpośrednio 
kieruje Komitetem Centralnym i Cen 


tradlnym Organem Partii w okresie 
po wypadkach lipcowych 1917 roku, 
kiedy Lenin zmuszony był ukrywać 
się przed kontrrewolucyjnym Rzą- 
dem Tymczasowym. W ścisłymi poto- 
zumieniu z Leninem Stalin prowadził 
partię do walki o władzę, do powsta- 
nia zbrojnego, gromiąc trockistów, 


którzy uważali zwycięstwo rewolucji 


socjalistycznej w Rosji za niemożli- 
we. 

„Nie jest wykluczona możliwość — 
oświadczył Stalin na szóstym Zjeź- 
dzie Partii =— że właśnie Rosja bę- 


dzie Krajem, który utóruje drogg do 


roku, tzn, po zwycięstwie burżuazyj- | socjalizmu. 


Gdy nadeszły historyczne chwile 
Wielkiej, Socjalistycznej Rewolucji 
Październikowej, Stalin stanął na 
czele wybranego przez KC ośrodka 
partyjnego, który pokierował powstae 
niem zbrojnym. 

Po historycznymi zwycięstwie listo- 
padowym Stalin został Komisarzem 
Ludowym do spraw narodowościo: 
wych. Na stanowisku tym Kkształto- 
wał i realizował politykę partii bol- 
szewickiej i brał kierowniczy udział 
w organizowaniu wszystkich republik 
radzieckich. z 

W latach wojny domowej, gdy 
kontrrewolucja rosyjska i mocarstwa 
imperialistyczne zjednoczyły swe Bi- 
ły przeciwko młodej Republice Ras 
dzieckiej, partia posyłała Stalina 
wszędzie tam, gdzie na frontach de- 
cydowały się losy rewolucji. Z jego 
imieniem związane są obrona Caty= 
cyna, obrona Piotrogrodu, zwycięska 
walka z Kołczakiem i Denikinem, 
Stalin mobilizował i organizował do 
walki masy, tworzył armię Czerwoną, 
uzbrajał ją w jasną perspektywę re- 
wolicyjna, w nową,  proletariacką 
strategię, a zarazem likwidował spi- 
ski kontrrewolucyjne w zapleczu, ła- 
miac opór Trockiego i jego pratega- 
wanych. Najsłynniejsze zwycięstwa. 
Armii Czerwonej w tym okresie zo- 
stały osiągnięte pod kierunkiem 
Stalina, 


v 


„Krótki życiorys” obrazuje džia- 
łalność towarzysza Stalina w oxre- 
sie odbudowy gospodarczej zniszczo= 
nego kraju w oparciu o Nowa Poli- 
tykę Ekonomiczną w wirze walki 
klasowej. Była to walka z powstania- 
mi kułackimi, x sabotażem, z niedo- 
bitkami reakcyjnych socjal-demokra- 
ów — mieńszewików, reprezeńtan= 
tów interesów kułactwa — esetow- 
ców, burżuazyjnych nacjonalistów, 
ale przede wszystkich była to walka 
z antypartyjnymi ugrupowaniami we- 
wnątrz partii — głównie z trockista- 
mi. 

„Bez rożgromienia trockizmu mie- 


%odobna osiągnać zwycięstwa w was 


runkach NEP-u, niepodobna przeobra 
zié dzisiejszej Rosji w Rosję socjali- 
styczną” — uczył towarzysz Stalin. 

Z ognia wojny domowej I interwen- 
cji Lenin i Stalin wyprowadzili pars 
tie. zahartowaną i jednolitą, związa- 
ną nierozerwalnymi nićmi z całą kla- 
a4 robotniczą i z najszerszymi masā- 
mi pracującego chłopstwa, Pod wə- 
dzą Lenina i Stalina partia hbolsze= 
wicka stawia przed masami nowe za- 
dania, związane z odbudową gospo- 
darczą kraju i perspektywą zbudowa= 
nia fundamentów socjalizmu. 

Celom budownictwa socjalizmu słu- 
żyło zespolenie Republik Radzieckizh 
w Związek Socjalistycznych Republik 
Radzieckich. Było to nowe. zwyci 
stwo leninowsko-stalinówskiej polity- 
ki w kwestii narodowej. Towarzysz 
Stalin postawił przed Związkiem Rä- 
dzieckim doniosłe zadanie likwidacji 
zacofania politycznego, gospodarczego 
i kulturalnego mas pracujących iia- 
rodówy niemdyś uciskanych przez ca- 
tat, poprowadził je we wspólnym 


marszu z naródem rosyjskim ku so- 
cjalizmowi, 


21 stycznia 1924 roku umarł Lenin. 


Na czele partii bolszewickiej stanął 
najlepszy uczeń i współpracownik La- 
nina — Józef Stalin. Na żałobnym 
posiedzeniu IE  Wszechzwięzkowego 
Zjazdu Rad, Stalin w imieniu partii 
bolszewickiej złożył nad grobem be- 
nina, twórcy partii i Państwa Ra- 
dzieckiego, historyczna przysięgę. 


Wokół przykazań Lenina, pomni 
przysięgi Stalina, zespolili się człon- 
kowie partii bolszewickiej do walki 
6 socjalizm, Była to walka przeciw 
prowókacjom mocarstw  imperiali- 
stycznych, przeciw szpiegowskiej i 
dyworsyjnej robocie ich agentów, 
walka przeciw elementom kapitali- 
stycznym w gospodarce narodowej, 
przeciw wrogom lenińizmu. wewnątrz 
partii — trockistom, walka w której 
nierozerwalnie splatał się front po. 
lityczny, gospodarczy i ideologiczny. 


W trudnej i zawikłanej sytuacji, 
w momencie, kiedy po śmierci Lenina 
podniosły głowę antypartyjne elemen= 
ty (złównie trockistowskie), pragną: 
ce zweksiować Związek Radziecki na 
tory przywrócenia kapitalizmu, towk- 
rżysz Stalin stanął na czelę partii bol 
szewitkiej i pokierował jej walką na 
wszystkich odcinkach frontu, przeciw 
‘o wszystkim wrogom leninizmu I wła 
dzy radzieckiej, Rozpoczął się okres 
desłychanie intensywnej i najbar- 
dziej wszechstronnej twórczej pracy 
towarzysza Stalina, jako wodza par- 
tii i narodów Związku Radzieckiego, 
jako kierownika nawy państwowej 
ZSRR, jako genialnego organizatora, 
strateza i taktyka rewolucji socialis 
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stycznej, jako największego teorety- |gelsa — Lenina, jako wodza i natte 


ka marksizmu-leninizmu, 


wielkiego |czyciela międzynarodowej klasy rós 


kontynuatora dzieła Marksa — En- | botniczej. 


VI 


W r. 1924 poziom produkcji prze- 
mysłu i rolnictwa w ZSRR zbliżał się 
do poziomu sprzed wojny światowej. 
Praca nad odbudową gospodarczą kra 
ju miała się ku końcowi. Należało 
nakreślić zadania i perspektywy no- 
wego budownictwa. 

Rozwijając i pogłębiając leninow- 
skg teorię o możliwości zwycięstwa 
socjalizmu w jednym kraju, towa 
rzysz Stalin postawił na XIV konfe- 
rencji partyjnej (w kwiethiu 1926 r.) 
przed narodami Związku Rądzieckie- 
go wielki cel: zbudowanie społeczeń- 
stwa socjalistycznego: 

Szybki rozwój sił wytwórczych, t- 
przemysłowienie kraju, przeprowa- 
dzenie gospodarki narodowej na tory 
nowej techniki — oto droga do so- 
cjalizmu nakreślona przez Stalina na 
XIV zjeździe partyjnym (w grudniu 
1925 r.). 

„Przekształcić nasz kraj a rolni- 
czego w przemysłowy“ — rzucił 
Stalin wezwanie z trybuny zjazdowej. 

Stalin szczegółowo rozwinął pod- 
stawy  socjalistyczńego uprzemysio- 
wienia kraju w oparciu o własne je- 
Eo zasoby i możliwości, w warunkach 
wrogiego, kapitalistycznego otocze- 
nia. Jnż wówczas towarzysz Stalin 
podkreślił ogromne znaczenie rozwo- 
ju socjalistycznego /współzawodni- 
ctwa pracy, jako podstawowego oręża 
w walce o uprzemysłówienie kraju, w 
budowaniu podstaw gospodarki sotja- 
listycznej. 

Pod bezpośrednim kierownictwem 
Stalina, według jego osobistych wni- 
kliwych i przewidujących wskazówek 
rozpoczęta została wielka praca nad 
zrealizowaniem generalnej linii par- 
tii w dziedzinie socjalistycznego 
uprzemysłowienia kraju. À 

Działo się to w warunkach zaostrzo 
nej walki klasowej w kraju, w obl- 
czu coraz to częstszych prowokacji 
ze strony krajów iniperielistycznych, 


partyjnym!, które pod klerownictwem 
Trockiego, Zinowiewa i Kamieniewa 
usiłowały sparaliżować buadownictw: 
osłabić Związek Radziecki, uzależ 
go od otoczenia. kapitalistycznego. 
Towarzysz Stalin zdruzgotał ich idea 
logicznie w historycznym swym dzie« 
le „Przyczynek do zagadnień leninize 
mu" oraz w referatach „O socjalde= 
mokratycznym odchyleniu w naszej 
Partii* i „Jeszcze raz o socjal-demo= 
kratycznym odchyleniu w naszej Pare 
tiit =- 4 


Uprzemysłowienie kraju mogło być 
utzeczywistnione tylko w sojuszu: zé 
średniorolnym chłopem. Przyszłość 
budownictwa gospodarczego zależała 
od likwidacji pogłębiającej się sprzecz 
ności między skoncentrowanym socja» 
listycznym. przemysłem i rozdrobnio« 
nym, drobńnotowarowym rolnictwem. 

„Wyjście — wskazał Stalin — pó- 
lega na tym, by drobne i karłowate 
gospodarstwa chłopskie stopniowo, 
lecz nieugięcie, nie w drodze przy» 
musu, lecz przykłądu i przekońywa= 
nia jednoczyć w wielkie gospodarstwa 
o społecznej, zrzeszonej, kolektywnej 
uprawie ziemi, z zastosowaniem ma- 
sżyn rolniczych i traktorów, z zasto» 
sowaniem naukowych metod intensy= 
fikacji rolnictwa. Innego wyjścia ni 
ma‘, ' 

Tylko w ten sposób można było 
podnieść chłopstwo z wielowiekowej 
nędzy i zacofania, skierować je na 
drogę budownictwa socjalistycznego. 

Odbyty w grudniu 1927 roku XV 
Zzjaża WKP (b) powziął historyczne 
uchwały dotyczące jak najbardziej 
intensywnego przeprowadzania kolek= 
tywizacji gospodarki rolnej i dał dy= 
rektywe w sprawie opracowania pla= 
nu pięcioletniego — pierwszej z pię= 
ciolatek stalinowskich. 

Związek Radziecki wkroczył pod 
wodzą Stalina w nowy etap swego roz 


w zńżartej walce z elementami anty- |woju ku socjalizmowi. 


VII 


= . 

Socjalistyczna przebudowa wsi 3- 
znaczała likwidację elementów kapi- 
talistycznych, likwidację kułactwa ja- 
ko klasy. Burżnazja wiejska znalazła 
swych obrońców nawet w pewnych 
ogniwach aparatu państwowego i par 
tyjnego, w ogniwach obsadzonych 
przez prawicowtów i trockistów, Rož 
gromione wówczas przez Stalina 
nędzne  teoryjki bucharinowców 0 
„wrastaniu” kułaka w socjalizm, 
o „równowadze dwóch sektorów gg- 
spodarczych: kapitalistycznego i ső- 
cjalistycznego, Żywo przypominają 
nam naszą prawicę, Tozpatrującą 
trójsektorową gospodarkę Polski Lu- 
dowej, jako zjawisko jakoby trwałe, 
nieprzemijejące, ` 

W przemówieniach „0 prawicowym 
niebezpieczeństwie w WKP(b)“, „O 
prawicowym odchylenia w WKP(b)* 
oraz w wystąpieniu na konferencji 
agrarmików-marksistów, Stalin zde- 
maskował bucharinowców jako agen- 
tów wroga klasowego, 


Towarzysz Stalin twardo i nieugię- 
cie prowadził partię i masy pracują 
ce do wykonania wielkich zamierzeń 
pierwszej pięciólatki i do przeprowa» 
dzenia powszechnej kolektywizacji 
rolnictwa na podstawie całkowitej 
likwidacji ostatniej klasy wyżyskiwa 
CRY — bogaczy wiaiskieja. 


W walce o zbudowanie socjalizmu 
z całą siłą przejawił się geniusz re- 
wólucyjny Stalina, jego hart, nie- 
złomność i czujność rewolucyjna. U= 
możliwiło to rozgromienie zwyrod 
niałych grup antypartyjnych trocki- 
stowskich i bucharinowskich, które 
przeobraziły się w dywersyjno=szpie= 
gowskie agentury imperializmu ł 
zmierzały do obalenia w dzodze zdra= 
dy i spisku — władzy radzieckiej. 


Zwycięską realizacja pierwszej pię= 
ciolatki stworzyła warunki do wypo- 
sażenia kołchozów i sowchozów w nó+ 
wą technikę. 


Ogrómny rozwój uprzemysłowienia 
kraju, powstanie wielkiej, socjali- 
stycznej gospodarki na wsi, wysuwa 
przed krajem nowe, wielkie zadanie 
w zakresie wychowania kadr wykwa= 
ifikowanych robotników, inżynierów, 
agronomów i innych specjalistów, wy= 
łónionych z mas pracujących, z klasy 
robotniczej i z kołchozowego chłop= 
stwa. 


Towarzysz Stalin stawia i rozstrzy 
ga to zagadnienie, wysuwając zara. 
zem konkretny plan rozwiązania spra 
WY 


(Dokończenie na str. 4) 
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staniemy w szeregach bojowników pokoju 


dołożymy sił do wytężonej pracy 
Robotnicy PZPB w Rudzie Pab. składają przyrzeczenia w liście 
do TOWARZYSZA STALINA 


Drogi Towarzyszu Stalinie! 


! My, robotnicy i pracownicy Pań- 
stwowych Zakładów Przemysłu Ba- 

anego w Rudzie Pabianickiej, 
przesyłamy Wam w 70 rocznicę Wa- 
szyćh urodzin gorące życzenia dłu- 
gich lat życia 1 niezmożonych sił do 
pracy. Równocześnie pragniemy, To- 
warżyszu Stalinie, wypowiedzieć 
Wam, jakie przepełniają nasze serca 
uczucia do Narodu Radzieckiego i da 
Was, Jego Wodza oraz Nauczyciela 
— my, ludzie z Rudy. 

Myśmy "na własne oczy widzieli, 
jak wyrosła fabryka, jak urosło bo- 
gactwo i potęqa Horaka, pana nasze- 
go życia í Śmierc; przed wojną. Wi- 
dzieliśmy i zdawaliśmy sobie sprawę 
x tego, że wielka fabryka, wspaniały 
pałac, rosną na naszej krzywdzie i 
nędzy, na krzywdzie naszych dzieci. 
I teraz w naszych oczach rośnie bo- 
gactwo i potęga, ale już nasze wła- 
sne — robotnicze, nie horakowskie, 
ani żadnego innego fabrykanta,* 


Widzimy i czujemy, jak zmienia 
się z każdym dniem nasze życie i 
wszystko, co nas otacza. Towarzy- 
szu Stalinie, tego roku 16 młodocia- 
nych chłopców i dziewcząt z naszej 
fabryki poszło na kurs przygotowaw- 
czy. Za rok wstąpią oni na Uniwer- 
sytet; córka jednej z naszych robot- 
nie pojechała do Leningradu na 1-szy 
rok medycyny; dla wszystkich na- 
szych dzieci została otwarta droga do 
nauki, do nowego, lepszego życia. I 
dla nas, starszych, również stoi otwo- 
rem, Wielu z nas kształci się, staje 
się majstrami, kierownikami, dyrek- 
torami. A dobrze pamiętamy, że za 
czasów Horaka 
botnik nie mógł zająć kierowniczego 
stanowiska, ale żaden Polak w ogóle 
nie mógł otrzymać lepszej pracy, A 
przecież włedy mieliśmy niby nie- 

podległą Polskę i rząd nazywał się 
Sądem Polskim”, 

Przez wiele lat mydlono nam oczy, 
opowiadano niestworzone brednie o 
Związku Radzieckim i chociaż naj- 
bardziej świadomi spośród nas wie- 
dzieli już wówczas, że to wszystko 
kłamstwo, było wielu ł takich, któ- 
rzy wierzyli propagandzie wrogów 
klasy robotniczej, Dziś przytłaczają= 
ca większość spośród nas wie już, 
jak to jest naprawdę. Wiemy, że wła- 
śnie Związkowi Radzieckiemu i Wam, 
Towarzyszu Stalinie, zawdzięczamy 
to, że przed nami 1 naszymi dziećmi 
otwarty“ jest Świat, że Wam to za- 
wdzięczamy, iż wniknęliśmy losu 
owych milionów braci i sióstr na- 

ch, co zginęli w Radogoszczu, 
Oświęcimie, Buchenwaldzie, Ravens- 
brick. Wiemy, że to Wam właśnie 
zawdzięczamy, iż mamy teraz Polskę 
naprawdę Wolną i Niepodległą, że 
możemy teraz spokojnie pracować i 
budować naszą nową, piękną przy- 
szłość. Zdajemy sobie z tego również 
sprawe, Towarzyszu Stalinie, że gdy- 
by nie Wasza mądrość i „potęga 
Związku Radzieckiego, kto wie, czy 
już w tej chwili nie mielibyśmy no- 
wej rzezi wojennej, chociaż od po- 
przedniej upłynęło zaledwie 5 lat. 

Przyrzekamy Wam, Towarzyszu 


Stalinie, że nie zabraknie nas w 
szeregach Wielkiej Armil, wal- 
czącej o0 Pokój. Przyrzekamy 


nie tylko żaden ro-|* 


Wam, że dołożymy wszystkich sił, 
by podnieść nasze zakłady do sze- 
regu przodujących w przemyśle 
włókienniczym 1 w ten sposób 
spełnić nasz robotniczy obowią- 
zek wobec tych setek I tysięcy bo 
jowników polskich, którzy polegli 
za sprawę socjalizmu. 

Musimy Wam się przyznać — choć 
to przykro, że zakłady nasze dotych- 
czds nie należą do przodujących. Bo- 
rykamy się jeszcze z dużymi trudno:* 
ściami, nie wszystko jest jeszcze tak 
jak być powinno. Ale zabraliśmy się 


Jw dimi 
Palo 


I 


energicznie wspólnymi siłami do wy- 
krycia į usunięcia źródeł zła 1 mamy 
już widome znaki, że idziemy po wła 
ściwej drodze. 

Z okazji zbliżającej się rocznicy 
Waszych urodzin odbyliśmy ogólne 
zebranie załogi w dniu 5 grudnia, na 
którym podjęliśmy szereg zobowią- 
zań, które załączamy do listu i które 
przyrzekamy skrupulatnie wykonać. 
Rozumiemy, że w ten sposób najle- 
piej damy wyraz naszym uczuciom 
dla Was, Towarzyszu Stalinie, oraz 
Narodu Radzieckiego, i że tylko w 


ten sposób dołożymy ręki do wiel- 
kiego dzieła, któremu Wy poświęcili- 
ście całe swe życie, dzieła wyzwole: 
nia klasy robotniczej i wszystkich 
ludzi na Świecie. 

W imieniu załogi PZPB w Rudzie 
Pabianickiej. 
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Coraz więcej kółek studiowania życiorysu 


» dh 


k . 20 


 Towarzysza Stalina 


Inicjatywa SRawelniónij. Czwórki“, która pierwsza zorgar 
nizowała u siebie kółko studiowania życiorysu Towarzysza Jó- 
*zefa Stalina, znajduje żywy oddźwięk w masach robotniczych, 


Organizacje partyjne i nasi kor 


oondenci fabryczni codziennie 


zawiddamieją nas o powstawaniu nowych kółek stalinowskich. 
W dniu wczorajszym powstało liczne koło studiowania ży- 


ciorysu Tow. Stalina w PZEJG Nr 1. 


Koło to założyli słucha* 


cze kursu szkolenia partyjnego, zapisując się doń wszyscy w licz- 


"bie 48. 


Towarzysze z „Galanteryjnej Jedynki“ postanowili do 


swych wykładów szkolenia partyjnego wprowadzić dodatkowo 
1 godzinę tygodniowo, poświęconą studiowaniu ORRNJE Jó- 


zefa Stalina. 


lx 


Na wyklady stalinowskie towarzysze zapraszają wszystkich 
ZMP-owców.i bezpartyjnych robotników, pragnących studiować 


życiorys Tow. Stalina. 


Na apel PZPB Nr 4 odpowiadają. nie tylko robotnicy, W dniu 
wczorajszym zorganizowane zostało również kółko studiowa- 
nia życiorysu Tow. Stalina przy zespole Państwowego. Teatru 


Nowego w Łodzi. 


Na zdjęciu organizatorzy kółka WRACA, gyeiorys Tow. 


%« 


Stalina z PZPJG Nr 1. 


1 
z 


Nie wolno pozostawać na szarymkońcu 
PZPR Nr 8 dążą do poprawy produkcji 


Pomyślne wyniki szkolenia zawodowego 


PZPB Nr 8 od dawna uchodziły za 


nej maszyny do drugiej 1 cierpliwie 


zakłady słabo pracujące, Była to o-| poucza, tłumaczy I wskazuje błędy. 


pinia 4 uzasadniona, gdyż pomimo 
wszelkich starań fabryka wciąż nie 
wykonywała bieżących planów pro- 
dukcyjnych. Jednak ostatnio nastąpi- 
ła tu znaczna poprawa. Nie będziemy 
rozpatrywać wszystkich przyczyn tej 
zmiany na lepsze. Zajmiemy się tyl: 
ko jednym z czyńńików, które przy- 
niosły tak pożądane wyniki, a mia- 
nowicie, szkoleniem zawodowym, 

Zagadnienie szkolenia postawione 
zostało od pewnego czasu bardzo 
mocno w „Osemce Bawełnianej”. O- 
kazało, się bowiem, że fatalna jakość 
produkcji i słaba wydajność przędzal 
ni oraz tkalni miały właśnie swe źró- 
dło w niedbałej i niefachowej pracy 
przy. maszynach. 

— Nie wiedzieliśmy, że posiadamy 


tak złe prządki — mówi dziś instruk- 
torka przędzalni obrączkowej, Broni- 
sława Kotlicka — przekonaliśmy się 
o tym dopiero wówczas, gdy przodow 
nice pracy — instruktorki przystąpi- 
ły do szczegółowej kontroli ich pra- 
cy. 

Tow, Kotlicka przechodzi od jed- 


Instruktorka Stefania Pawlak wska 
zuje na sztukę towaru, dyskwalifiko- 
waną z powodu szerokiego pasa zgru 
bień. + 

— Nawet doświadczone prządki po 
pełniały ciągle ten sam błąd, źle 
przykręcały niedoprzęd, puszczały pe 
ki i nia chcialy Zrozumieć, że w ten 
sposób psują robotę:innym, a przede 
wszystkim obniżają jakość produkcji 
fabryki, Teraz już jest o tyle lepiej, 
że ilość zgrubień zmniejszyła. się o 
30 procent. 

Sprawą przekonania prządek o ko- 
nieczności staranniejszej i wydajniej- 
szej pracy zajęli się majstrowie, a w 
pierwszym rzędzie kierownicy oddzia 
łów, którym powierzona została opieka 
nad szkoleniem. Każdy robotnik, czy 
robotnica wykazujący w końcu mie- 
siąca niedostateczne wykonanie bazy 
produkcyjnej, wzywani są do opieku- 
na, który stara się zbadać przyczy 
ny złych wyników jego pracy. W ra- 


zie potrzeby natychmiast kierowani |- 


są do instruktora, 
Wydaje się jednak, że zakres szko- 


lenia pozostaje - dotychczas jeszcze | 
zbyt szczupły. Bowiem na razie sko 
lenie baz objęło w przędzalni 50 0- 
sób, aw tkalni — 200. 

Ale na 1. 110 robotników przędzalni 
1 2.000: zatrudnionych -w tkalniach | 
wszystkich oddziałów, 6 instruktorów 
stanowczo nie wystarcza, Trzeba | przy 
tym za wszelką Seni 
tego, aby wyniki produkcyjne. fabry- 


się, że nawet przodownicé pracy nie 
stosują go. Postanowiońo więc wy* 
słać 3 przodownice pracy do PZPB 
Nr 16, gdzie mają się zapoznać z tym 
nowym sposobem nawlekania, aby 
później zapoznać z nim własne prząd 
ki. Będzie to dalszym krokiem na 
drodze do podniesienia kwalifikacji 


doprowadzić; doh robotników „Bawełniąnęj , Ósemki”, 


FCE 


Mimo wszystko jednak Wśród sa-.. 


ki nie stawiały jej w ostatnim mesk mych. robotników zbyt słabe „jest. jesz 


dzie zakładów bawełnianych, bo moż 
liwości poprawy istnieją. 
tego chociażby. szkolenie w. zakgesie 
jakości, prowadzone przez 8 instruk- 
torów: specjalnych, które już przyńio- 
sło podniesienie jakości* produkcji o 
20 procent w ciągu ostatnich 3 mie- 
sięcy, 

Młodzi robotnicy po Pre szko 
lenia długo jeszcze pozosłają pod ob 


serwacją instruktorów. Zdarzają się 
też wypadki, że po pewnym czasie 
zachodzi konieczność ponownego: prze 
szkolenia któregoś z nich, Czuwają 
nad tym opiekunowie. 

Na jednym z zebrań produkcyjnych 
podniesiona została przez robotników 
sprawa nawlekania na styk. Okazało 


Dowiod o: 


cze uświadomienie o potrzebie podno 
szenia swych kwalifikacji. Dowodzi 
tego choćby niewielka liczba zgło- 
szeń na kurs tkacki doskonalenia za- 
wodowego na mistrzów 1 podmi- 
strzów. Na kurs ten uczęszcza zaled- 


wie 13 osób, co, jak na załogę liczą 


cą kilka tysięcy osób jest cyfrą bar- 
dzo niską. 

Szkolenie zawodowe w PZPB Nr 8 
rozwija niewątpliwie pomyślnie, 
choć ak zbyt mały odsetek zało- 
gi został nim objęty, Należałoby sze- 
rzej uświadamiać. robotników fabry- 
ki o korzyściach płynących dla nich 
i dla Państwa ze stałego podnoszenia 
kwalifikacji, a zarazem i wydajności 
pracy, B. Drz, 
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(Dokończenie ze str. 3-ej) 


„Aby uruchomić technikę i całko- 
wicie ją wykorzystać, potrzebni są 
ludzie, którzy opanowali technikę, po 
trzebne są kadty zdolne do najdosko 
nalszego opanowania i wykorzystania 
tej techniki według wszystkich pra- 
wideł sztuki, Technika bez ludzi, któ- 
rzy ją opanowali, jest martwa. Tech- 
nika mająca na czele ludzi, którzy ją 
opanowali, może i musi dokonać cu- 
dów” — oświadczył Stalin na uro- 
czystości promowania akademików 
Armii Czerwonej. 

„Kadry decydują o wszystkim” 
zwięźle sformułował swą myśl towa- 
rzysz Stalin — i to zwięzłe hasło sta- 
ło się planem działania, wychowania 
nowej inteligencji radzieckiej oraz ru 
chu przodowników pracy. Na podsta- 
wie przodującej techniki i szeroko za 
krojonego szkolenia, powstał w Związ 
ku Radzieckim ruch stachanowców, 
robotników — KASRCAACZW i or- 
ganizatorów. 

Towarzysz Stalin gorąco powitał 
powstanie ruchu stachanowskiego i 
dał głęboką ocenę tego ruchu, 

„Czy nie jest jasne — powiedział 
Stalin na I Wszechzwiązkowej Nara- 
dzie Stachanowców — że słachanow- 
cy są nowatorami w naszym przemy- 
śle, że ruch stachanowski reprezentu- 
je przyszłość naszego „przemysłu, że 
zawiera on w sobie ziarno przyszłe- 
go kulturalno- -technicznego rozwoju 
klasy robotniczej, że otwiera przed 
ńami tę jedyną drogę, na której moż- 
na osiągnąć najwyższe wskaźniki wy 
dajności pracy, jakie są niezbędne, 
aby przejść od socjalizmu do komu- 
nizmu i znieść przeciwieństwo mię- 
ar „pracą umysłową a pracą fHzycz- 
ną? 

Przebudowa socjalistyczna gospo- 
darki narodowej w Związku Radziec= 
kim, zasadnicze zmiany we wzajem- 
nym usłosunkowaniu się klas Prak] 
gały zmiany konstytucji, Projekt no- 


— 
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wej konstytucji, konstytucji społe- 
czeństwa socjalistycznego, opracowa- 
ny został przez specjalną komisję 
pod przewodnictwem towarzysza Sta- 
lina. Toteż naród radziecki słusznie 
nazwał ją Konstytucją Stalinowską. 
Stała się ona dla mas ludowych ca- 
łego światła programem walki o u- 


strój, w którym nie będzie wyzysku 
j ucisku, walki o socjalizm, Dla naro- 
dów Związku Radzieckiego stanowi 
ona podsumowanie wyników tej wal- 
ki, podsumowanie zdobyczy Rewolu- 
cji Październikowej, zdobyczy pierw- 
szych pięciolatek stalinowskich, wal- 
kio ustrój bez wyzysku i ucisku, 


VIII 


Z przejściem do trzeciej pięctolatki 
wkroczył Związek Radziecki w okres 
zakończenia budownictwa społeczeń- 
stwa „socjalistycznego i stopniowego 
przejścia do komunizmu. 

W referacie sprawozdawczym na 
XVIII Zjeździe partii Stalin, rozwija- 
jąc teorię i możliwości zbudowania 
socjalizmu w jednym: kraju, wysunął 
tezę o możliwości zbudowania komu- 
nizmu w Związku Radzieckim na- 
wet w tym wypadku, gdyby pozosta- 
ło otoczenie kapitalistyczne. Stalin 
nakreślił drogę stopniowego przecho- 
dzenia ZSRR do komunizmu: 

„Prześcignęliśmy najważniejsze kra 
je kapitalistyczne pod względem tech 
niki produkcji 4 tempa rozwoju prze- 
mysłu, To bardzo dobrze. Ale lego 
nie dość. Należy prześcignąć je rów- 
nież pod względem ekonomicznym. 
Możemy to uczynić i musimy to uczy 
nić. Dopiero wtedy, kiedy prześcig- 
niemy pod względem ekonomicznym 
najważniejsze kraje kapitalistyczne, 
będziemy mogli liczyć na to, że kraj 
nasz będzie całkowicie nasycony ar- 
tykułami spożycia, że będziemy posia 
dali obfitość produktów 1 będziemy 
mieli możność dokonania przejścia 


od pierwszej fazy komunizmu do dru 
głej jego fazy”. 

Z inicjatywy Stalina przystąpiono 
do sporządzenia generalnego planu 
rozwoju gospodarczego ZSRR na o- 
kres 15 lat. W ciągu tego okresu 
Związek Radziecki miał prześcignąć 
najważniejsze kraje kapitalistyczne 
pod względem ekonomicznym. 

Pod wodzą towarzysza Stalina kraj 
przystąpił do realizacji tych wielkich 
i szczytnych zadań, 

Ale w rozwoju sytuacji międzyna- 
rodowej nastąpiły w-tym czasie bar- 
dzo głębokie przesunięcia. Dojrzewa- 
ła nowa Światowa wojna imperiali- 
styczna, gorączkowo przygotowywa- 
na przez agresywne państwa faszy- 
stowskie 2 Berlin — Rzym — Tokio 
i przez perialistów brytyjskich, 
fran eekich i amerykańskich, którzy 
pragnęli skierować agresję państw 
faszystowskich na Związek Radziec- 
ki. 

Długotrwała 1 nieugięta walka 
Związku Radzieckiego o utrzymanie 
pokoju, konkretne posunięcia rządu 
radzieckiego w kierunku zawarcia ze 
wszystkimi państwami kapitalistycz- 
nymi paktów nieagresji, pozwalały 


myst 


chwilowo odsuwać bezpośrednie nie- 
bezpieczeństwo wciągnięcia ZSRR w 
wojnę, ale „było jasne, że na dłuższą, 
metę napaść imperialistów na ZSRR 
jest nieunikniona i że należy się do 
niej odpowiednio przygotować. 

Towarzysz Stalin zawsze I nieu- 
stannie pamiętał o tym niebezpie- 
czeństwie i mobilizował partię i ma- 
sy pracujące do wzmożenia poten- 
cjału obronnego kraju. Celowi temu 
służyła polityka industrializacji, któ- 
ra pozwoliła stworzyć potężny „prze- 
zbrojeniowy i wyposażyć Ar- 
mię Radziecką w nowoczesny sprzęt 
wojenny, 

Towarzysz Stalin w ciągu wszyst- 
kich lat pokojowego rozwoju Związ- 
ku Radzieckiego niezmordowanie pra 
cował nad wychowaniem kadry do- 
wódców Armii Radzieckiej, nad stwo- 
rzeniem sił zbrojnych państwa socja- 
listyczaego, zdolnych do odparcia na 
paści państw imperialistycznych, 

Hitlerowskie Niemcy 22 czerwca 
1941 roku dokonały podstępnej na- 
paści na granice Związku Radziec- 
kiego. Rozpoczęła się wielka wojna 
narodowa, okres wielkiej próby dla 
państwa radzieckiego, okres niesły- 
chanych trudności i ciężkich ofiar, 
okres bohaterskich walk. 

22 czerwca 1941 roku 170 dywizji 
hitlerowskich przekroczyło granicę 
Związku Radzieckiego, wykorzystu- 
jąc zasoby wojskowe  uciemiężonej 
Europy. 

Partia 1 rząd radziecki powierzyły 
kierownictwo sił zbrojnych ZSRR to- 
warzyszowi Stalinowi, powołały go 
na przewodniczącego Państwowego 


W. Y z 


Komitetu Obrony Narodowej. 

Wojna z hitleryzmem  przekształ- 
ciła się na terenie Związku Radziec- 
kiego w wojnę, ogólno-naredową. 
Front 1 zaplecze, armia i partyzantka 


na wezwanie Stalina stanęły do wal- 


ki, I dą nich wszystkich, do całego lu 
du w swych przemówieniach i rozka- 
zach wojskowych, zwraca się Stalin 
— do żołnierzy i oficerów, partyzan- 
tów i partyzantek, do robotników, in- 
żynierów i kołchoźników, Jest ich do 
wódcą wojskowym, twórcą nowej 
strategii i taktyki wojskowej, ich 
mzywódcą politycznym, ich sumie- 
niem partyjnym. A 


„Za Stalina!" — staje się hasłem. 


zwycięskiej Armii Radzieckiej i bo- 
heaterskich partyzantów radzieckich. 
„Za Stalina!" — staje się hasłem ru- 
chu oporu na całym Świecie, hasłem 
wszystkich antyfaszystów. - 


Pod genialnym kierownictwem Sta- 
lina narody radzieckie wytrzymały 
niesłychaną próbę dziejową, podźwi- 
gneły na swych barkach niebywały 
ciężar, wykazały niezrównane boha= 
terstwo, hart ducha, wytrwałość i 
niezłomną wolę zwycięstwa. Rozgro- 
miono najpotężniejszą armię napast- 
niczą w dziejach ludzkości, wyżwo- 
lono własny kraj'i wszystkie narody 
świata ujarzmione przez faszystow= 
skich napastników lub zagrożone nie- 
wolą faszystowską. 

Dzięki geniuszowi wojskowemu -1 
organizatorskiemu Stalina naród ra- 
dzieck; odniósł historyczne zwycię- 
stwo i władza radziecka wyszła z tej 
próby bardziej jeszcze trwała i moc- 
na niż była przedtem, a spóinia naro- 


MIĘDZY: zjednoczonych przez 
Stalina w wielkim, wielonarodowym 
państwie socjalistycznym wyszła z 
tej wojny jeszcze trwalsza. 
Stalinowskie kierownictwo wojną 
narodu radzieckiego i wszystkich 
narodów walczących o wyzwolenie 
` | spod jarzma faszystowskiego przy- 
niosło nowe, wspaniałe triumfy wiel- 
kiej i nieśmiertelnej nauce Marksa— 
Engelsa+— Lenina — Stalina, triumfy 
partii bolszewickiej, nowe wyłomy 
w. systemie imperialistycznym i wy- 
zwolenie spod władzy kapitału setek 
milionów ludzi w Europie i Azji, 


* * * 


Naród polski, który zawdzięcza 
narodowi - radzieckiemu wyzwolenie 
z miewoli hitlerowskiej, zawdzięcza 


'nową trwałą suwerenność Poiski, za- 


|ydzięcza nakreślenie sprawiedliwych 


granic odrodzonego państwa polskie- 
go, zawdzięcza pełne zwycięstwo u- 
stroju  ludowo-demokratycznego w 
naszym kraju, zawdzięcza stałą po- 
moc w dziele odbudowy kraju i w 
dziele budowy  Polski' Socjalistycz- 
nej — pełen jest uczuć miłości do 
towarzysza Stalina, wielkiego współ- 
towarzysza broni Lenina, wodza i na- 
uczyciela mas pracujących na cełym 
świecie, współtwórcy i kierownika 
nawy państwowej ZSRR, wodza świa 
towego obozu pokoju, wolności, de- 
mokracji i socjalizmu. 

Każdy towarzysz partyjny, każdy 
człowiek pracy w Polsce szukać bę- 
dzie dla siebie wzoru do naśladowa- 
nia w dziejach życia i walki towarzy- 
sza Stalina, w jego prostym, lido- 
wym,  proletariackim geniuszu, pros 
mieniującym na całą ludzkość świa- 
tłem mądrości, niezłomnej pewności 
zwycięstwa socjalizmu, umiłowaniem 
wszystkich ludzi pracy, walczących 
o wolność i sprawiedliwość we 
wszystkich zakątkach kuli salemskis], 


Walentyna Najuus 
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Kronika m. Kuina 


/ WAŻNIEJSZE TELEFONY - 


22 — Pow. Kom. M. O. 

33 — Miejski Posterunek MO. 
41 — Straż Pożarna 

50 — Zarząd Miasta Kutna 
31 — Starostwo Powiatowe 
32 — Pow. Zakł. Elektryczny 
102 — Prezydium Pow. Rady 
4 Narodowej 
108 — Pow. Zakł. Ubezp. Wza- 


jemnych, ul. Narutowi* 


po cza Nr 20 

"91 — Urząd Zdrowia 
20 — Szpital Powiatowy” 

34 — Ubezp. Społeczna 
7 — Walenta, Apteka 
52 — Chacińska, Apteka. 

(106 — Apteka „Pod Orłem* 
90 — Pogotowie Sanit. PCK 
89 — Polski Czerwony Krzyż 

(PCK) 


Redakcja i Administr. „Głosu 
Kutnowskiego'* mieści się w 
Kutnie przy ul. Narutowicza 2, 
tel. 217. 


|dnia urodzin 


Społeczeństwo kutnowskie przy: 
gotowuje się niezwykle uroczyście 
do obchodu 70 rocznicy urodzin 
Wielkiego Wodza i Przyjaciela 
Polski, Generalissimusa J, Stalina: 


PAŃSTWOWE PRZED- 

SIĘBIORSTWO BUDOWLANE 

Pracownicy Państwowego wPrzed 
siębiorstwa Budowlanego. Oddział 
VI Kutno, podjęli dła uczerenia 
"owarzysza Stalin 
szereg zobowiązań. 

Robotnicy, zatrudnieni przy roz 


budowie rektyfikacji w Kutnie, do 


dnia 21 bm. cszalują i otynkują 
stropy oraz Ściany w części 
wschodniej aparatowni, 

Grupa, pracująca przy budowie 
magazynu Polskich Zakładów Zbo- 
żowych wykona przed terminem 
konstrukcję żelbetonową II-go 
piętra, 

W Łowiczu pracownicy tego od- 
działu postanowili przyśpieszyć 
tempo prac przy budowie poczty i 
szpitala. Pracownicy PPB w Żych- 
linie podjęli zobowiązanie wykoń- 
czenia przed terminem budynku 
szkoły przemysłowej. W Łęczycy 
przed terminem wykończona zosta 
nie bursa TBS-u, w Ozorkowie 


budowa portierni. 


Zatrudnieni w Rogowie przy bu- 


dowie bursy i pracowni naukowej | 
pracownicy Przedsiębiorstwa Bu- 


dowlanego podjęli także liczne 
nobowiązania przedterminowego 
wykonania szeregu prac, 


GŁUS KUTNUWSKI 


KUTNOWIANIE GODNIE UCZCZĄ 
10 rocznicę urodzin wodza międzynarodowego proletariatu 
Generalissimusa Józefa Stalina 


Grupa Trzeciaka zmontuje i za | przekazać 


Komitetowi Budowy 


toży więżbę dachową na obu bu-| Szkoły w Pludwinach oraz wyko- 


dynkach, grupa 
„załata” poddachówkę (1300 
kwadratowych) oraz wykona 1U 
okien j założy 600 m podłogi, 2 
grupa murarza Witczaka wymuru 
je do dnia 21 bm. 32 m sześć, ko- 
mina i założy 1900 m kwadr, đa- 
chówki. 


WYTWÓRNIA 
PASZ TREŚCIWYCH 

Pracownicy tego zakładu, zgro- 
madzeni na zebraniu załogi, zobo- 
wiązali się w okresie od 12 do 21 
grudnia przepracować po 1 godzi- 
nie dziennie więcej, a uzyskane 
pieniądze przeznaczyć na akcję 
opieki nad dzieckiem, 


SPÓŁDZIELNIA PRACY 
SZEWCÓW 
Członkowie Spółdzielni Szew- 
skiej zobowiązali się przepracować 
200 godzin ponadliczbowo, a uzy- 
skane w ter sposób pieniądze 


cieśli _ Małkusa | nać przedterminowo nakreślony na 
m | bieżący miesiąc plan produkcyjny. 


FABRYKA ` 
„MOTOR ALKALOID“ 

ZMP-owcy, zatrudnieni w tym 
zakładzie, dla uczczenia 70 roczni- 
cy urodzin Generalissjimusa Sta- 
lina postanowili rozszerzyć współ- 
zawodnietwo i zwiększyć dyscypli- 
nę pracy. 


Komitet Obrhocdiu Rozznicy 
Urodzin Towarzysza Stalina 


powstał przy fabryce „Kraj* 


W dniu 7 b. m. na zebraniu 
aktywu związkowego i partyj 
nego w Fabryce Maszyn Rol- 
niczych „Kraj“ w Kutnie za” 
wiązał się Komitet Obchodu 
70 Rocznicy urodzin Towarzy 
"sza Stalina. W skład Komite- 
tu weszli: tow. tow. Grusz- 
czyński St. Gorzewski, Ben- 
dowski, Rączka i Karaśkiewi- 
czowa. 

Zadaniem Komitetu będzie 
pokierowanie całą akcją przy 
gotowawczą celem godnego 


SZTAFETA ZMP PRZYNIOSŁA POZDROWIENIA 
DLA GERERALISSIMUSA STALINA 


W celu uczczenia 70 rocznicy 


urodzin Generalissimusa Stall- 


na, Związek Młodzieży Polskiej, zorganizował na terenie po- 
wiatu kutnowskiego gwiaździstą sztaletę która przyniosła poz- 


drowienia i meldunki dla Tow. 


Stalina. 


Sztafeta ta przybyła do Kutna dnia 12 b. m. w godz. wieczor 
"nych. Meldunki z gmin, zakładów pracy i szkół, odebrane zo- 
stały u stóp Pomnika Wdzięczności, 
AuNSRRASSOZNONADONODAWUODESNDRENUNNONNOCOGOWONNUDZENZANENNKADONOCONNOCEOO 


Tokarze i ślusarze fabryki »Kraj« 


podnoszą swoje kwalifikacje zawodowe 


Od dawna Wieze wany 1 „07 
biecywany” przez dział szkolenia 
zawodowego przy fabryce „Kraj“ 
kurs tokarsko - ślusarski jest ©- 


Sklepy dobrze zaopatrzone 


Od kilku dni w sklepach Po*|W ciągu jednego dnia 


wszechnej Spółdzielni Spożyw- 
ców i placówkach PCH daje się 
zauważyć wzmożony- ruch. Nic 
dziwnego. Święta „za pasem", a 
każda dobra gospodyni nie czeka 
ać sprawunkami na ostatnią chwi 
ę. 

' Tegoroczne święta miną pod 
znakiem sytości. PSS czyni bar“ 
dzo poważne przygotowania, n 
zabraknie więc niczego. Tymcza* 
sem nadeszły już choinki, 


Plac PSS-u przy ul. 1 Maja 


„zmienił radykalnie swój wygiąd. 


0,0,0,0,0,0,0/0,0,0,0,0,0/0J0,0/0[0,0,0,0,0,0,0) 


Ogłoszenia drobne 


0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0,0) 


ZGUBIONO kartę rejestracyjną 
RKU Kutno, Włodarczyk Stefan 
zam, Różanowice pow, Kutno, 

š 258 


ZGUBIGNO kartę rejestracyjną 
RKU Łódź, Zawadzki Feliks zam, 
Kłodawa, Toruńska 8. 239 


ZGUBIONO kartę rejestracyjną 
RKU Kutno, Winiecki Marian 
zam, Kutno, Głogowiecka, blok 1. 


„wyrósi“ 
na nim las choinek. Na razie 
sprowadzono 2:400 drzewek. Gdy 
i to będzie jednak za mało, PSS 
postara się o większą ich ilość. 
Cena choinek waha się w grani- 
cach 100 zł, — 300 zł. Wybór jest 
bardzo duży. Począwszy od naj* 
mniejszych, które nie zabiorą du 
żo miejsca w mieszkaniu, a skoń- 
czywszy na prawdziwych - oka- 
zach. MULES 4 4 WIŁLTWAIS is 
Sklepy PSS oczekują transpor- 
tu ryb, które nadejdą do Kutna 


ir 


lada dzień. Będzie ich około 1 to, 


ny.:Obok karpi będzie można na- 
być szczupaki, liny i szereg jesz 
cze innych gatunków ryb. 
Gospodynie interesuje zapew- 
ne jak przedstawiać się będzie 
zaopatrzenie miasta w szynki. 
Otóż, jak zapewniają nas szy* 
nek nie zabraknie. Oprócz wędzo 


|nych, będzie można nabyć także 


wysokogatunkowe szynki konser 
wowane, których cena będzie 
przystępna dla świata pracy. 

W śliwki, jabłka, susze owoco 
we sklepy spółdzielcze zaopatrzo 
ne są dostatecznie. Ponadto półki 
sklepowe uginają się pod czeko- 
ladami (twardymi i nadziewany 
mi), a także dużym wyborem 


240 | świątecznych cukierków. t 
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WÓJT I SOŁTYS — GOSPODARZAMI GMINY 


żenia spółdzielni produkcyjnej | nieć w pracy, wójt winien się 
nie przeciwstawiał się wróg kla- | Uczyć i zńajdować środki zarad- 


Praca wójta w okresie przed- 
wrześniowych rządów sanacji, 
ograniczała się zaledwie do wy- 
konywania poruczeń, zleconych 
przez czynniki rządowe oraz do 
składania podpisów na papier- 
kach w gminie. Poza tym, wójt 
oderwany był od życia gminy i 
trudno powiedzieć, aby był tej 
gminy w całym tego słowa zna” 
czeniu gospodarzem. Zresztą, 
czy wójt mógł być gospodarzem 
gminy, skoro bardzo często, a 
nawet — przeważnie — na to 
stanowisko powoływano chło- 
pów bogatych, nie związanych 
klasowo z biedotą wiejską, z 
chłopem mało i średnio rolnym. 
Odwrotnie — taki wójt myślał 
tylko o swych kumotrach, chło- 
pach bogatych i jeżeli coś robił. 
to tylko dla nich. i 

W Polsce Ludowej nastapila 
pód tym względem radykalna 
zmiana. Rola wójta nie ograni- 
cza się do składania podpisu na 
papierkach w gminie, Wójt jest 
w pełni gospodarzem gminy i za 
gminę odpowiada. Odpowiada 
dlatego, że zakres działania zo- 
stał rozgraniczony na dwie czę- 
ści — działanie poruczone i dzia 
łanie samodzielne. 

Oprócz tego, że wójt jest kie 
rownikiem _ administracyjnym 
gminy, że podpisuje rei ko 
respondencję, że musi znać kaž 
da korespondencję przychodzą- 


cą oraz podpisywać dokumenty 
wydawane przez gminę, działa 
również samodzielnie, a nawet 
w nagłych wypadkach jest u- 
prawniony do wydawania ko* 
niecznych zarządzeń, np. na wy- 
padek powodzi lub tym pddab 
nych wydarzeń, Po wydaniu po 
wyższego zarządzenia zobowią” 
zany jest jednak do przedłoże- 
nia go do zatwierdzenia Zarzą- 
dowi Gminnemu, gdyż ten jest 
współodpowiedzialnym z wój- 
tem za działanie samodzielne. 

W tym tylko jednym już przy 
kładzie podkreślony jest fakt, iż 
praca wójta jest pracą dla dobra 
ogółu, dla dobra chłopa mało i 
średniorolnego. 

Przez okres trzech lat po wiy- 
zwoleniu/ toczyła się walka o 
dobór ludzi w. wiządach gminy: 
o zajęcie stanowiska wójta przez 
nowego, uspołecznionego czlo- 
wieka. Dziś już w większości 
wójtami są ludzie, którzy potra* 
fia podołać nałożonym nań za- 
daniom, ludzie związani klaso- 
wo z thłopem biednym i robot- 
nikiem rolnym. Lecz mimo 
wszystko praca w wielu gminach 
kuleje, a działalność wójtów nie 
jest dostateczna. 

"W pierwszym rzędzie przyczy 
na leży w niewłaściwym podej- 


Piwa i wina cieszą się wielkim 
pokupem.- Nic zresztą dziwnego. 
W wielu wypadkach zastąpią one 
wysokopzocentowe napoje alkoho 
lowe, których mieszkańcy nasze- 
go miasta konsumują coraz mniej. 

Diżym powodzeniem cieszą się 
śledzie, 

„Ale nie „tylko. sklepy spożywcze 
przygotowały się do świąt. Licząc 
na wzrost „frekwencji, „placówki. 
konfekcyjne, odzieżowe i obuwia 
ne 'sprowadziły duże ilości konfek 
cji i obuwia które sprzedawane 
jest po minimalnych cenach. Wy= 
bór bardzo duży. 


becnie w pełni swego „biegu“. 

W dniu otwarcia kursu zgroma 
dzeni w świetlicy fabrycznej u- 
czestnicy kursu z uwagą wysłu- 
chali słów dyrektora naczelnego: 

»W obecnym ustroju, w cza: 
sach gdy państwo przykłada tyle 
wysiłku do udostępnienia wiedzy 
dla wszystkich — mówił inż. Fe- 
dorowicz — wierzę mocno że do- 
łożycie maksinum wysiłku ze 
swej strony, by kurs ten dał 
Wam potrzebne- wiadomości í 
stał się czynnikiem zdobycia 
przez Was tytułu czelądnika w 
swym zawodzie“. 

Pierwszy dzień wykładów zgro 
madził wszystkich uczestników. 
Rozpoczęła się nauka, dla niektó* 
rych po przeszło pięcio," dziesięcio 
letniej przerwie, Warunki były po 
czątkowo: "ciężkie == w świetlicy 
brak stołów, ławek, =- + = 

Obecnie, dzięki. gościnności dy 
rekcji Szkoły 1l-letniej wy: 
kłady odbywają się w jednej z 
sal Gimnazjum H. Dabrowskiego. 
Obecność na kursie jest prawie 
100 procentowa. Pracownicy fa- 


(sław) | bryki — uczestnicy kursu poważ 


„Podwieczorek przy mikrofonie" 


W dniu 11 b. m, w sali ZMP— 
Domu Kultury w Kutnie, stara* 
niem koła: Rodzicielskiego szko* 
ły TPD i Ludowego Instytutu 
Muzycznego odbył się- „Podwie- 
czorek przy mikrofonie". 

Dochód z imprezy przeznaczo- 
ny został na pomoce naukowe dla 
obu: szkół. 

W części artystycznej wystąpił 
między:związkowy zespół muzycz 
no - teatralny przy L. I. M-ie pod 


dyr. prof. Pychyńskiego oraz a- 
kordeonista, zdobywca I-szej na“ 
grody w Budapeszcie. = (C) 


nie traktuja sprawę nauki, wie- 
dząc, że przyniesie ona im nie tyl 
ko zadowolenie z posiadania no- 
wych wiadomości w _ dziedzinie 
technicznej, ale da im możność 
osiągnąć wyższe kwalifikacje w 
swym zawodzie, 


uczczenia Wodza Międzynaro* 
dowego  Proletariatu w Dniu 
Jego urodzin. 

Komitet postanowił w dniu 
17 b. m. urządzić uroczystą 
akademię - wieczornicę, po- 
święconą życiu i czynom Wiel 
kiego Stalina, Akademia odbę 


dzie sięw jednej z hal fabry-, 
cznych elem umożliwienia ta: 


łej załodze wzięcia w niej u“ 


działu. + 


W dniu 21 grudnia cała fa- 
bryka przybierze odświętny i 
uroczysty wygląd, by uczcić 
dzień urodzin Wodza Obozu 
Postępu i Pokoju — Genera- 
lissimusa Józefa Stalina. 


Na oddudowę Stolicy 


Powiatowy Komitet Obywatels 
ki Odbudowy m. st. Warszawy w 
Kutnie w „Akcji Wrześniowej” 
zebrał na terenie powiatu sumę 


1.807.008 zł na odbudowę War-. 


szawy. 
Rolnicy przekazali sumę 546.280 
zł Świat pracy 487.961 zł. Zbiór 
ki uliczne dały 198.653 zł. Człon- 
kowie wolnych zawodów wpłaci- 
li 4.754 zł, Apteki 18.774 zł. ZMP 
— 25.012 zł. Kupcy į rzemieślni- 
cy 94,295 zł, Szkoły 63.508 zł, z 
mprezy uzyskano 234.036 zł. 
Ogólne wpływy z powiatu ku- 
tnaewskiego na odbudowę Stolicy 
wynoszą od początku roku 1949 
do dnia 30 listopada 4.975.177 zł. 
(©). 


Psy trzymać na uwięzi 


W związku z coraz częstszymi 
wypadkami wścieklizny u psów 
na terenie miasta Kutna, przypo” 
mina się że: 

1. Wszystkie psy na terenie 
miasta muszą być trzymane stale 


Wędrówka po 


RAWA MAZOWIECKA 
Prezydium Rady. Narodowej w 
Rawie Mazowieckiej na ostatnim 
posiedzeniu podjęło uchwałę prze 
kazania 30.000 złotych Komiteto- 
wi Rodzicielskiemu szkoły podsta 
wowej w Rawie Mazowieckiej na 


zakup podarunków świątecznych 
dla dzieci. 


POWIAT RAWSKI 
W powiecie rawsko - mazowiec 
kim Opieka gpołeczna wydała w 


Ukarani za kradzież 


Jędrzejczak Janina; żamieszka- 
ta'w Kutnie przy ul. Kilińskiego 
11, skazana została na półtora ro 
ku więzienia za 4-krotne kradzie 
że. 


W wielkiej sali konferencyjnej Urzędu Wojewódzkiego 
w Łodzi odbyła się konferencja z udziałem wszystkich sta- 


rostów powiatowych į wójtów. 


W konferencji wzięli u- 


dział — wojewoda ob. Szymanek, wicewojewoda tow. Kuc- 
ner oraz sekretarz Wojewódzkiego Komitetu PZPR tow. 


Kubicki, 


Powyższa konferencja zwołana została w celu omówienia 


ostatnich uchwał III Plenum Komitetu 
skiej Zjednoczonej Partii Robotniczej 


Centralnego Pol- 
oraz wytycznych 


dalszej pracy wójtów i sołtysów na terenie poszczegól- 


nych gmin naszego województwa. 


Referat, omawiający 


uchwały III Plenum KC PZPR wygłosił tow. Kubicki, za- 
dania i pracę wójtów zreferował tow. Kucner, 
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ściu do szkolenia. Wójt jako| prowadzanych akcjach świado- 


gospodarz gminy nie'"może być 
oderwany od codziennych za 
gadnień czy to natury politycz- 
nej, czy tez gospodarczej. Nie 
tylko winien interesować się ży 
aem swej gminy, ale równicz 
musi wykazywać znajomość za- 
gadnień w skali krajowej, a na- 
wet międzynarodowej. Tę zna* 
jomość rzeczy zdobywa się 
przez stałe i systematyczne do- 
szkalanie się. Wójt musi zapo- 
znać się dokładnie z zakresem 

ziałania samorządu czytając u* 
stawy, "wydawane przez Rząd, 


musi zapoznawać się z każdą 


akcją czytając broszury i prasę. 
Wójtowi potrzebna jest w prze 


mość polityczna, która pozwoli 
mu właściwie je wykonać. Ko- 
nieczne jest więc szkolenie ideo- 
logiczne. 
Nie może być na wsi takich 
spraw, wobec których admini- 
stracja gminna, wójt i soltys sta 
liby z daleka. Wójt i soltysi 
bardzo często wychodząc z zalo 
żenia, że w związku z zasadą do 
browolności ' przy zakładaniu 
spółdzieln; nie powinni się tym 
interesować, stali na uboczu. Ta 
kie stanowisko jest, jak określa 
III Plenum KC PZPR, ślepotą 


polityczną. Bo przecież nie ma 
wsi, gdzie b 
średniorolnych chłopów da zało 


by dążeniom mało i 


Kamiński Edward, zam. Kutno 
ul. J. Stalina ża przywłaszczenie 
11.000 zł. na szkodę ob. Witolda 
Matuszewskiego — skazany zos- 
tał na 3 miesiące aresztu. 


sowy: bogacz wiejski. Na wszel 
kie wrogie poczynania, wójt nie 
może patrzyć bezczynnie. Musi 


na uwięzi (dniem i nocą). 


2. Każdy błąkający się po uli- 


cach pies będzie zabijany, zaś 
właściciele tych psów będą pocią 
gnięci do odpowiedzialności kar- 
nej. 


województwie 


drugimi półroczu b. r. 30 komple- 
tów wyprawek niemowlęcych dla 
bezrolnych i małorolnych chio- 
pów. Na wsie powiatu rawskiego 


przybywa coraz więcej położnych. 


Do ich zadań należy udzielanie po 
rad matkom w czasie ciąży, kiero 
wanie ich do ośrodków zdrowia, 
pomoc przy porodzie, czuwanie 
nad racjonalnym żywieniem i pie 
lęgnacją dziecka. Poza tym prze- 
prowadzają one akcję uświada- 
miającą wśród matek wiejskich w 
dziedzinie higieny. 

Na terenie powiatu rawskiego 
położne przydzielono do gmiń: 
Wałowice, Regnów, Gortatowice, 
Rzeczyca, Inowłódz, Góra, Maria 
nów, Stara Wieś į Żelechin. 


nek do pracy i władzy państwo- 
wej drogą samokrytyki, Po 


stwierdzeniu braków i niedociąf 


cze. Pomoga mu w tym zarzą- 
dzenia władz. biblioteka gminna 


oraz referaty polityczne. Oprócz 


przeciwdziałać plotkarstwu, mtu- codziennego zapoznania się za 


si pomagać chłopom mało i Śre- 


pośrednictwem prasy z aktualny 


dniorolnym oraz robotnikom w|mi zagadnieniami, wójt musi 


organizacji spółdzielczości. 

Wójt jest reprezentantem gmi 
ny i sprawuje władzę swą dla 

obra pracujących mas chłop: 
skich. Wójt winien działać wła- 
śnie w myśl interesów tych mas 
chłopskich. a nie bogacza wiej- 
skiego. A takie wypadki zdarza 
ły się. Przykładem gmina Opo- 
rów w pow. kutnowskim, gdzie 
w. ramach pomocy sąsiedzkiej ze 
braho na zlecenie zarządu gmi- 
ny konie, którymi obrobiono 40 
hektarową gospodarkę bogacza 
wiejskiego Brzóska. I wójt w 
dańym wypadku w ogóle nie 
interweniował. 

Jakie wobec tego przedsię- 
wziąć kroki, by praca wójta sta- 
nęła na właściwym poziomie, by 
była ona lepsza, by dawała gwa 
rancję obrony chłopa mało i 
średniorolnego oraz robotnika 
rolnego przed wyzyskiem zé 
strony bogacza? +» -  - 

Trzeba, by wójtowie poddali 


gruntownej rewizji swój stosu z] 
% 


przygotować się do swej pracy 
w gminie, Nie może w żadnym 
wypadku być zależnym od se- 
kretarza gminnego, Wójt musi 
ściślej powiązać się z sołtysami, 


przez prowadzenie z nimi szko- 
lenia tak ideologicznego jak i 


tyczącego administracji gminy 1 
gromady, Sołtys musi zrozumieć 
wresżcie, że jest łącznikiem po 
między gromadą a gminą, pomię 
dzy masami chłopstwa pracuja- 
cego a partiami politycznymi, W 
gminach winny być organizowa 
ne konferencje, na których oma 
wiane będą wyżej wymienione 
sprawy. Aby konferencje te da- 
wały pożądane rezultaty, będa 
kontrolowane przez Zwiążck 
Samorządowców. í 

Podniesienie świadomości po 
litycznej i gospodarczej wśród 
wójtów i sołtysów, pozwoli ad- 
ministracj? gminnej realizować 


fw pelni stawiane przed nią zada 


nia przez władze państwowe. „ 
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Co 
GORĄCY MECZ SPORTOWY 


W Staszewie, pod Poznaniem, od- 
był się mecz między „Spartą” i „Lip- 
nem”, Po meczu publiczność usiłowa- 


ła pobić sędziego, p. Raszkiewicza z 
Poznania. P. Raszkiewi ciekał z 


miasta taksówką — bez rynarki i 
spodni, które z niego zdarto na ulicy. 


TRĄBA POWIETRZNA 
NAD WIEDNIEM 


Nad Wiedniem szalała trąba po- 


„wietrzna, połączona z ulewą i pioru- 


nami. Wiele osób poniosło śmierć od 
spadających cegieł. Orkan, który 
trwał zaledwie dwie minuty przy- 
niósł miastu milionowe szkody, 


BUNT W WIĘZIENIU 
AMERYKAŃSKIM STŁUMIONY 


Bunt więźniów w Auburn został 
krwawo stłumiony, Wielu uczestni- 
kom rewolty więziennej grozi fotel 
elektryczny. 


BEZ KWITNIE W DATNOWIE 


Pisma donoszą, że na skutek cie- 
płych pogód we wsi Datnowie zakwi- 
tły krzaki bzu. Na okolicznych po- 
lach i łabsch pojawiły się również 
wiosenne kwiaty, 


TRYKOTY BANKRUTUJĄ 
Z powodu niezwykle ciepłych po- 
gód wielu kupców branży trykociar- 
skiej zbankrutowało. Kupcy ci wy- 
stawili weksle na wczesne terminy 
spodziewając się mrozów w grudniu. 
Tymczasem pogoda dobiła ich, towar 
leży na składach i nikt go nie chce 
kupować. 
++0040000000 +00%% 
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ADRIA dla młodzieży (Stalina 1) — 
„Konik Garbusek* godz, 16, 18, 20 

BAŁTYK (Narutowicza 20) — „Od- 
dział Ż-8* godz. 17, 19, 21 

BAJKA (Franciszkańska 31) — „Na 
rzeczona z Turkmenii* godz. 18, 20 

GDYNIA (Daszyńskiego 2) — „Pro- 
gram aktualności krajowych i za- 
granicznych Nr 52" — godz. 11, 
12, 13, 16, 17, 18, 19, 20, 21 

HEL — dla młodz. (Legionów 2-4) 
„Młoda Gwardia“ — II-ga seria — 
godz. 16, 18, 20 

MUZA (Pabianicka 173) — „Wilcze 
doły” godz, 18, 20 

POLONIA (Piotrkowska 67) — „Bit- 
wa o Stalingrad" godz, 17, 19, 21 

PRZEDWIOŚNIE (Żeromskiego 76) 
Kino nieczynne z powodu remontu 

ROBOTNIK (Kilińskiego 187) — Ki- 
no nieczynne z powodu remontu 

ROMA (Rzgowska 84) — „Arinka“ 
godz. 16, 18, 20 

REKORD (Rzgowska 2) — „Goal“ 
dlą młodzieży godz. 16, „Skarb'* 
godz. 18, 20 

STYLOWY (Kilińskiego 123) „Spet- 
kanie nad Laba“ — godz. 18, 20 

ŚWIT (Bałucki Rynek 2) — „Sąd ho- 
norówy'* godz. 18, 20 

TĘCZA (Piotrkowska 108) — „Boga- 
ty plon* godz. 17, 19 21 

TATRY (Sienkiewicza 40) — „Pan 
Nowak* — godz. 16, 18, 20. 

WISŁA (Daszyńskiego 1) — „Od- 
dział Z-8* godz. 16.30, 18.30, 20.30 

WŁÓKNIARZ (Próchnika 16) — „Bit 
wa o Stalingrad" — godz. 16.30, 

+ 18.80, 20.30 

WOLNOść (Napiórkowskiego 16) — 


„Bogaty plon“ — godz, 16, 18, 20 
ZACHĘTA (Zgierska 26) — „Ulica 
graniczna” — godz. 16, 18,30, 21 
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pisała prasa łódzka 14 grudnia 1929 r. 


DEMONSTRACJE W PARLAMENCIE 
CZESKIM - 

W panamencie czechosłowackim 
w czasie przemówienia premiera 
Udrżala posłowie komunistyczni de- 
monstrowali przeciw rządowi. Padały 
okrzyki: „Precz z rządem faszystów 
i socjalistycznych zdrajców”. 


Z WIELKOMIEJSKIEGO DNA 

„Niejaki Leon Stępniak — zabił 
swą ukochaną, Helenę Gadomską, od 
dając do niej osiem strzałów rewol- 
werowych”. „Fałszerze paszportów 
skazani przez sąd łódzki”. „Wojna 
kobieca przy ul. Andrzeja 48". 


WAYBOSOREANOSDROPRUNEPONEPOWOR OSO WNSNWCHORNWCA CA 


PANSTWOWY TEATR 
IM. STEFANA JARACZA 
(ul. Jaracza 27) 

Dziś o godz. 19.15 dramat J. Słowac 
kiego pt. „Maria Stuart“, w nowej 
inscenizacji i reżyserii Iwo Galla. 

Wszystkie bilety wyprzedane, 


PAŃSTWOWY TEATR NOWY 
(Daszyńskiego 34, tel. 123-02) 

O godz. 19.15 punktualnie „Bryza- 
szlifierza Karhana'. 

Zniżki dla studentów i członków 

Związków Zawodowych ważne. 


7 PAŃSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 

(ul. 11 Listopada 21, tel. 150-36) 

Codziennie o godzinie 19 w ramach 
Festiwalu Sztuk Rosyjskich i Ra- 
dzieckich „PRZEŁOM“, sztuka w 4 
aktach Borysa Ławreniewa, z udzia- 
łem całego zespołu. Inscenizacja ire- 
żyseria — Karol Adwentowicz, sceno 
grafia — Zenobiusz Strzelecki, 

Kasa czynna od 10 do 14 i od 16. 

W poniedziałki teatr nieczynny. 


„LUTNIA* 
Dziś 1 codziennie o godź. 19.15 —- 
„Ptasznik z Tyrolu“, operetka w 3 
aktach K. Zellera. 


TEATR LALEK TPD „PINOKIO* 

Codziennie oprócz powiedzial- 
ków — „Wilk, koza å koźlęta* Grą- 
bowsliego. 


TEATR „OSA* 
(Traugutta 1) 

Z powodu wyjazdu na konkurs 
sztuk radzieckich w Warszawie teatr 
nieczynny. 

W sobotę, dnia 17 km. premiera: 
„Romans z wodewilu* z gościnnym 
występem T. Wesołowskiego. 


da 


ZE SPORTU 


p 


Czy igrzyska F. S. G.T. 


odbędą się bez udziału... Mocha | jego batalionów policyjnych? 


Nasi sportowcy nie powinni przynieść nam wstydu 


15 — 26 grudnia br. 
z okazji XV-lecia 
(Sportowo-Gimnastyczna 


W niac: 


E S G iT 
Federacja Francuskich Związków Za- 
wodowych) odbędzie stę we Francji 
wiele imprez sportowych o charakte- 
rze międzynarodowym, których celem 
obok zatlemonstrowania sprawności fi 
zycznej międzynarodowego świata pra 
cy będzie również zademonstrowanie 
jego międzynarodowej solidarności w 
walce o postęp, pokój i sprawiedli- 
wość społeczną, ` 
Tego rodzaju imprezy organizowa- 
ne przez Federację Sportową  Związ- 
ków Zawodowych mie cieszyły się 
nigdy poparciem reakcyjnych rządów 
francuskich, przeciwnie, robiono zwy* 
kle wszystko, aby imprezy te ze- 
pchnąć do rzędu tych, którym nie po 
święca się więcej uwagi, nad którymi 
z lekceważącym wzruszeniem ramion 
przechodzi się do porządku dziennego. 


reakcji i uczynione będzie wszystko 


ze strony władz państwowych, aby wy* 
"padły one jak najmniej okazale, Nie 
jest wykluczone, że nowe pole do popi 
su będzie miał Moch i jego stupajki, 
nie jest wykluczone, że niektóre za- 
proszone reprezentacje otrzymają pa- 
szporty dopiero po 26 grudnia, lub 
też że wszyscy organizatorzy igrzysk 
zostaną pozbawieni praw obywatel- 
skich, jak jeden z sekretarzy F.S.G,T. 
Rousseau, ale wszystkie zaproszone 


łódzki Gn- 
w tych dniach 
operację na przepuklinę. Gabrych jest 


opularny  szosowiec 


P brych przeszedł 


już w domu i czuje się dobrze, 

i ME (ŁES Włókniarzy objął 
| honorowo funkcję wychowawcy 
sekcji pięściarskiej Włókniarza w 
Aleksandrowie, Olejnik z pracy swoj 


BODO POŁCODODOCECY MODODOGOOODODODOOCGODOCODOWOGU | CZUJE SiĘ bardzo dumny. 


Lista 10 mailenszych 


lekkoatletów 'ódzkich 


RZUT MŁOTEM 
Kobyłecki, Tomaszów 


PUB 


Wilanowski, Tomaszów 20,49 
Mazurek, Tomaszów 
Mokwiński, Tomaszów 
Pietruszczak, Tomaszów 18,55 
Frankiewicz, Tomaszów 


Rn 


saé 
Lis, Tomaszów 26,37 
Kott, Tomaszów 22,16 
DZIESIĘCIOBÓJ 

Tułecki, LES WŁ 

Woźniakowski ŁKS WŁ 
Bartosik, Spójnia 4,129 | 
Kobyłecki. Tomaszów 3,808 
Cholewa, LES Wł 8.342 


'PIĘCIOBÓJ 
Tułecki, LES WŁ ` 2,182 
Woźniakowski, ŁKS Wł 
Urbaniak, Spójnia 
Jackowski, PKS Wł. 


Durajski PKS WŁ 1,514 


Uwaga ! 
motocykliści ŁKS Włókniarza 


Zarząd Sekcji Motorowej ŁKS 
Włókniarz zawiadamią członków Sek- 
cji, że zebrania ogólne odbywać się 
będą, poczawszy od dnia 14 grudnia 
br, w każdą środę o godz. 19,30 w 
iokalu klubowym przy ul. Tymieniec- 
kiego 17. Zarząd Sekcji prosi kol 
kol, członków. o liczny udział w ze- 
braniach. 


Być może, że zbliżające się 
igrzyska będa solą w oku francuskiej 
` 


PO I O O a a aaa 


Co usłyszymy 


11.55 (Ł) Sygnał — chwila muzy» 
ki. 12.04 Dziennik południowy. 12.25 
Przerwa. 13.580 (Ł) Chwila muzyki. 
13.35 Audycja szkolna. 44.00 Repor- 
taż z kursu dla analfabetów. 14.15 
(Ł) Komunikaty. 14.20 (Ł) Dwa kon 
certy kławesynowe J. S. Bacha. 14.55 
Pieśni kompozytorów polskich. 15.10 
G.Fitelberg — Sonata na skrzypce 
i fortepian. 15.80 (Ł) „Zagadki świet 
licowe”. 15.50 Pogadanka sportowa. 
16.00 Dziennik popołudniowy. 16.20 
(Ł) Aktualności łódzkie. 16.35 (Ł) 
Kwadrans mełodii z operetek Kalma- 
na i Lehara. 16.50 (Ł) „Zobowiązanie 
ZMP przed rocznicą urodzin Józefa 
Stalina”. 17.00 Muzyka rozrywkowa. 
17.45 Audycja dla świetlice młodzie 


20 dzieję, żestę noc spędzą jeszcze w swoich domach, a w nocy przy- 
jaciele — współuczestnicy pomogą im uciec do dżungli! 

Hodson miał niemałe doświadczenie: 

— Wszyscy, których wybierze starosta, mają się zebrać przed 
domem kolektora. Noc spędzicie we dworze sahiba. Forstera! 


Rajoci rozstąpili się, aby przepuścić starego Runawata, 


była 


4 
przez radio? 

Żowych. 18.00 „Z kraju i ze świata”. 
18.15 (Ł) „Zagadki muzyczne”. 18.40 
„Wszechnica Radiowa“ kurs I — wy- 
Kład z cyklu; „Nauka o Polsce i geo 
grafia Polski“. 19.00 Audycja dla 
wsi. 19.15 Koncert. 20.00 Dziennik 
wieczorny. 20.40 „Dzieje życia Józefa 
Stalina“, 21.00 Koncert Chopinowski. 
21.30 „Historia literatury polskiej”. 
22,00 (Ł) Wiadomości sportowe. 22.05 
(Ł) Czajkowski — Z „Kaprysu wło- 
skiego”. 22.18 (Ł) Omówienie progr. 
lok. na jutro. 22.15 Koncert rożryw-. 
kowy. Transmisja z Czechosłowacji. 
28.00 Ostatnie wiadomości. 23.10 Pro 
gram na jutro. 23.15 Koncert symfo- 
niczny. 24.00 Zakończenie audycji 
i Hymn. s 2 


Bungalow sahiba Forstera, 


duży ładny dom, z dachem krytym malowaną dachówką. Hodson 
nie poszedł na nocleg do Forstera. Zaduch, nuda, moskity pod 
perkalowymi zasłonami... Nie! Kazał rozbić dla siebie namiot na 


łące — przy wjeździe do wsi. 


Dwaj służący rozłożyli namiot, postawili w środku: polowy 
stolik, krzesło, rozesłali wojłoki z wielbłądziej sierści. 


początkach stycznia w Łodzi to- 

zegrany zostanie ciekawy mecz 
gimnastyczny pomiędzy reprezentacja 
mi Stali i Włókniarza, 


Związkowiec Zryw 
Arko 2:1 (0:0) 


Jeszcze jeden mecz piłkarski odbył 
się ostatnio w Łodzi. Mianowicie to 
warzyskie spotkanie rozegrali zawod- 
nicy A-klasowego Związkowca Zrywu 
oraz B-klasowego Arko | 

Dochód z tego spotkania przezna- 
czon? na dzieci po poległych żołnie- 
rzach w walee o wolność i demokracjfh 
Uzyskano okolo 8 tysięcy złotych. 


Zwycięstwo w tym mieczi 
uzyskał Związkowiec Zryw w isto- 
sunku 2:1 (0:0), Bramkę dla pokona 
nych zdobył Jastrzębski, Dla zwy- 
cięzców jedna bramka była „samo- 
bójcza”* (Rutkowski — Arko), a drn 
gą strzelił środkowy napastnik zwy- 
cięskiej drużyny. ; 

Zaznaczyć wypađa, że Arko nie wy 
korzystało rzutu karnego, P 

Zawodami kierował dobrze ob. Gra 
bowski z 


s d 


WIĘKSZE WYGRANE 
57 LOTTER 


-ty dzień ciągnienia I-e) klasy ` 
Wygrane po 500.000 zł padły na 


Nr Nr: 6293, 56841, 88256, . 

‘Wygrane po 200.000 zł padły na 
Nr Nr: 9808, 36632. 

Wygrane po 100.000 zł padły na 
Nr'Nr: 15247, 33184, 46100, 77987, 
81343, 85970, 93164, 93947. 

Wygrane po. 40.000 zł padły na 
Nr Nr: 2089, 29152, 33585, 42922, 
82550. | 

| 


Wygrane po 16.000 zł padły na 


Nr Nr: 8008 8558 12205 13222 17408 
29569 33708 34208 36237 36848 37518, 
38417 44379 44571 52038 61000 65829 
66549 14884 75992 79621 79682 got 
79828 50939 86385 88780 9506699691. | 
„ Wygrane po 8.000 zł padły na Nr 
Nr: 200 369 370 577 668 1371 AA 
1299 8216 8747 4263 4782: 4798 6842 

1097 7475 7806 8270 8293 9063 10049 


stał na pagórku za wsią. Był to 


Starzec wysunął się naprzód, wbił laskę w ziemię, Ziemia 
sucha, popękana od gorącego wiatru i długich bezdeszczowych dni. 

— Upał skuł naszą ziemię — rzekł Runawat — tak jak w two- 
im zimnym kraju, mówią ludzie, mróz skuwa ziemię. Od bezlito- 
snego słońca stała się nasza ziemia twardym kamieniem. Nie ima 
się jej pług ani motyka. Ale wkrótce rozpoczną się deszcze, Nie- 
biosa ześlą nam wodę, ziemia zmięknie, przyjdzie czas rozbijania 
jej żelazem i siania ryżu. Kto obsieje nasze pola, gdy ty, sahibie, za- 
pierasz nam ludzi? 8 


— Kobiety zostają — odparł Hodson, — Kobiety i co starsze 
dzieci. | 

Oczy starca zalśniły żałośnie, jego sucha twarz zmarszczyła 
się jeszcze bardziej. j 


Tak, sahibie — powiedział — kobiety zaprzęgną się do pługów 
zamiast bawołów. Dzieci będą nosić wodę na nasze pola, będą 
polewać, i przesadzać wschodzący ryż... Tak, sahibie! : 

Obrócił do wszystkich zebranych swą surową i chorowitą 
twarz. ' | , 

— Sahib potrzebuje ludzi — oświadczył. — Trzeba mu dać 
ludzi, rajoci. Sahib jest silniejszy od nas. 


— Dziś, nie później, niż przed zachodem słońca — powtórzył - i 


Hodson. .-, 07 JĄ kawi | | 
Usłyszał powstrzymywany głuchy szmer. W głosach kryła się 
groźba, Kilka krótkich okrzyków i nagle — jakby na czyjś umá: 
wiony znak — chłopi zamilkii. a Wos UL! i 
< Spodziewają się czegoś — pomyślał Hodson — mają na- 


+ 


Pan ode- 
stał ich ruchem ręki. Siadł przy stoliku. sę 

Udało mu się jednak dokonać czegoś. Będą ludzie, będą ba- 
woły. To zawsze pewien krok naprzód. Bądź co bądź, można na- 
pisać do sir.Johna Lawrence'a: „Budowę fortu prowadzi się w przy- 
śpieszonym tempie“! 

Hodson wyjął cygaro. Zapalił. Odpoczywał. 

Ktoś z zewnątrz podszedł ostrożnie do płóciennej ściany nā- 
miotu. | 

— Pózwól wejść, sahibie! 

Był to służący, Klassi, Klassi przestąpił piaszczysty próg. Przy- 
łożył dłoń do serca i pochylił głowę w pełnym szacunku ukłonie. 

— Pozwól sobie przeszkodzić, sahibie!.., 

— No? — rzucił niecierpliwie Hodson. 

— Zobacz, sahibie, co znalazłem koło twego namiotu? 

Podniósł na dłoni do twarzy Hodsona jakąś ciemnoczerwoną 
bryłkę. Był to rozgnieciony, zmięty kwiatek. 

— Dobrze. Odejdź — powiedział Hodson. 

Rzucił kwiatek na stół. Popatrzył, rozprostował palcem pognie- 
cione, ściemniałe na brzegach płatki, i 

— Znowu lotos. Bagienny, czerwony lotos, 

Oto już'po Taz trzeci czy czwarty trafia mu się ten dziwny 
kwiatek, Jak płomienny znak wędruje po wsiach i osiedlach woj- 
skowych. 

7 d. c. n. 


| 


reprezentacje robotnicze przygotowuję 
się do wyjazdu do Francji, aby w 
tak ciężkich chwilach, w jakich się 
ohecnie znajduje F.S GT. zamanife- 


stować swą łączność z tą zasłużona 
dla ruchu robotniczego organizacją 
sportową. i 


Jak wiemy, między innymi reprezen 
tacjami srobotniczymi- została również 
zaproszona do Paryża i nasza repre- 
zentacja Związków Zawodowych, Od 
kilku już tygodni przebywają na obo 


zie w Warszawie nasi piłkarze, bokse || 


rzy i gimnastycy, przygotowując się 
pilnie do występu ws Francji, Wy- 
jazd naszej ekspedycji ma nastąpić 
dzisiaj. Na czele jej mają jechać: 
przedstawiciel CRZZ ob. Kuszyk 1 £e- 
kretarz generalny ZRKEP í Sportu 
ob. Dołowy, 

Jakie odniesiemy sukcesy we Fran 
cji — trudno przewidzieć, w każdym 
bądź razie nie powinniśmy wypaść 
źle, gdyż taką opieką, jaką cieszy 
się nasz sport i wychowanie fizyczne 
w Polsce Ludowej poszczycić się tyl 
ko mogą państwa demokracji ludo- 
wej, ale nigdy państwa, do których 


rzędu należy obecnie Francja, gdzie ; do 


sport służy wyłącznie interesom klik 
rządzących, a nie interesom narodu, 
Z, Kr, 


+ 


Związkowiec 


Nr 343 


Strzelectwo sportowe 


czci 70-lecie urodzin 
Generali ssimusa 


STALINA 


Celem uczczenia 70-letniej rocz- 
nicy urodzin Wielkiego Natczy- 
ciela Sportowców Klasy Robotni- 
czej calego świata Generalissimusa 
STALINA, Zarząd Okręgowy Pol- 
skiego Związku Strzelectwa Sporto 
wogo w Łodzi wzywa wszystkie 
Zarządy Klubów i Stowarzyszeń 
Sportowych m, Łodzi do wzięcia 
udziała w ogólnmo-sportowej konfe- 
rencji, na której zapadną uchwaly 
przesłania życzeń  Jubilatowi w 
Aniu Jego urodzin, 

Upoważnionych do wzięcia udzią 
łu -w konferencji przedstawicieli 
poszczególnych Stowarzyszeń i Klu 
bów Sportowych organizatorzy 0- 
czekują w dniu 16 grudnia br. w 
sali konferencyjnej Dyrekcji Okrę 
gowej Kolei Państw, przy ul. płx. 
Więckowskiego 20, punktualnie o 
godzinie 18, 


Uwaga motocykliści Ogniwa 
Zarząd Sekcji Mot, ZKS Ogniwo 
wzywa wszystkich członków Sekcji 
do złożenia obowiązkowo w terminie 
a 20 grudnia 1949 r, w sekre- 
tariącie klubu, przy ul, 11-go Listo- 
pada 30, w godz. od 17 do 20 księża- 
czek turystycznych ma rok 1949. 


(Tomaszów) 


na czele bokserskiej klasy B 


Rozgrywki bokserskie o drużynowe 
mistrzostwo kl. B okręgu 
cieszą się na prowincji wielkim po- 


W niedzielę odbędą się następująca 


łódzkiego | mecze: 


Włókniarz Tomaszów — Włókniarz 


wodzeniem, Ostatnio dla boksu został | Pabianice. 


zdobyty teren Sieradza Coraz więcej 
przybywa zwolenników  pięściarstwa, 
coraz więcej będziemy mieli narybku, 

Wyniki niedzielnych spotkań o 
punkty spowodowały zmianę na pozy 
cji leadera tabeli mistrzowskiej. Po- 
nieważ Legia łódzka ostatnio zremi- 
sowała, Związkowiec z Tomaszowa ti- 
plasował się na czele taheli, 

A oto ostatnie wyniki: ` 

Widzew — Stal 12:4, 

Legia (Łódź) — Korab 8:8. 

Legia (Sieradz) — Włókniarz (To- 
niaszów) '8:6. 


Gwardia (Piotrków) — Kolejarz 
16:0 walkower, 
Związkowiec (Tomaszów) —  Spój- 


nia (Kutno) 12;4, 
Po uwzględnieniu tych wyników ta 
belka” wygląda” następująco: u 941% 


1. Związkowiec Tom. 4 & 41:23 
2. "Legia" Łódź teław + 7 48:14 
3. Spójnia Kutno 4 5 51:27 
4. Włókniarz Pabian, 3 4 80:14. 
5, Widzew 4 4 30:54 
6. Korąb Piotrków 3 8 80:13 
T. Włókniarz Tom. 4 3 30:28 
8. Stal Łódź 4 2 24:38 
9. Legia Sieradz 2 2 "T1s1B 
10. Kolejarz Łódź 4 2 27:37 
11, Gwardia Piotrków 4 0 12:46 

» 
+ é 2 
W sobotę spotka się Stal z Kole- 


jarzem, 


Spójnia Kutno — Legia Łódź, 
Gwardia Piotrków — Legia Sic- 

radz, ý 
Widzew — Korab Piotrków, , ; 


GŁOS À | 
Organ Łódzkiego Komitetu 1 Waje- 
wódzkiego Komitetu Polskiej Zje- || 
dnoczonej Partil Robotniczej 
Redaguje: -` 
KOLEGIUM REDAKCYJNE, 
. Telefony: 
Redaktor naczelny 
Zastępca red. naczalrega 
Sekretarz odpowiedzialny 
Dział partyjny 254-25 
wewn. 10 


Dzia? korespondentów robc*- 
niczych 1 chłopskich oraz - 
redakiorów gezetek ścien- , 


ZZ ę 2192 | 

DER BIE Y sgłrtowy a ŻA | 

Dział ekonimiezny "TR 

Dział febryczny 

Dział rolny | 
| 
| 


Redakcja nocna 
_. Kolportaż. 
Plotrkowska 70, tel 222-22 

260-42 


"Łódź, Piotrkow 

ska 65, tel, 111-50 1 114-75 
Wydawca RSW „Prasa“ j 
Adr. Red.: Łódź, Piotrkowska 26, j 
ril-cis piętro. | 

Druk. Zakł, Graf. RSW „Praia“ 
Łódź, ul Żwirki 17, tel. 206-42. | 


m ZA 


Adm 
Dział 


AZORARONRAREADORZENANNKNYNOSRRNAKNKANENACUSEZODRNNNETORANANAKZOZOANOSARZEENAYSCNNIAKIESRENY0E00 


Rysunek-zagadka Nr. 5 ` 


Kto teo jest? 
Kapon Wa. 3 


Rysunek Nr. 5 przedstawia osobę.............................— 


A I oladnócwadnii w CODEC EEZ EPPO rnense Piivi ara - 


Imię i nazwisko czytelnika „iiinn 
Zawód i miejsce pracy 
Adres ....... 


UWAGA, CZYTELNICY! 

Kolejne 10 kuponów — wypełnionych czytelnie należy odesłać w dniu 20 
grudnia 1949 r. na adres: Redakcja „Głosu*, Łódź — Piotrkowska 86, III pig 
iro, front — dla działu „Rozrywki umysłowe”, "JR 

WŚRÓD CZYTELNIKÓW, KTÓRZY NADEŚLA KUPONY ZAWIE- 
RAJĄCE TRAFNE ROZWIĄZANIA ROZLOSOWANE ZOSTANĄ 
CENNE NAGRODY: WIECZNE PIÓRA, KSIĄŻKI, ZEGAREK KIE- 
SZONKOWY, ZEGAREK NA RĘKE. SERWIS DO KAWY NA 12 OSóB 
I WIELE INNYCH NAGRÓD. 
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